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uż w najbliższych dniach ukażą sie nakładem ..Hasia Podwawelskiego"

„ P  R  O  T  O K O L  Y  M  Ę D f i C Ó W  8 Y  J  O N "  U “
Kto wpłaci prenumeratę roczną lub zjedna 3 nowych kwartalnych prenu­
meratorów otrzyma gratis za zwrotem porta „Protokoły Mędrców Syjonu".

NOWA USTAWA O PRAWACH OBYWATELSKICH. — OBAWY ŻYDÓW. — CZY POLSKĘ „USZCZĘ­
ŚLIWI" ŻYDOSTWO .NIEMIECKIE?

BERLIN (—) W kołacah rządo- 
w.ych przygotowano projekt ustawy 
°  obywatelstwie niemieckiem, który 
niedług0 ma wejść w życie na obsza- 
rze całej Rzeszy.

N ow a ustaw a o obyw atelstw ie m a  
dzielić mieszkańców Kzeszy na aryj- 
czyków, i nie-aryjczyków, przyczem 
ci drudzy7 będą właściwie pozbawieni 
prawa obywatelstwa! Odnosi się to 
Przeważnie do ż y d ó w ,  którzy 
tostaną pozbawieni praw obywatel­
skich.

Wywiad amb. Raczyńskiego z „Je- 
wish Chronicie" wywował długą dy­
skusję i nową serję ataków żydow­
skich na Polskę. Aby dać czytelni­
kom możność zaznajomienia się z tą  
sprawą, podajemy za „Jewish Chro­
nicie" niektóra ustępy wywiadu do­
słownie. Oto co przedstawicielowi ży 
d°v,rSkiej prasy powiedział amb. Ra- 
C2yński.

„Niema wogóle jakichkolwiek c- 
§raniczeń ani w zakresie zatrudnia­
nia żydów w adm inistracji i urzędach 
b°lskich, ani w jakimkolwiek zawo­
dzie czy zatrudnieniu. W pewnych 

Zag/odach liczba żydów jest istotnie 
hardzo znaczna. Dotyczy to szczegól­
nie zawodu lekarskiego i prawnicze­
go".

. >,Jego Ekscelencja — pisze dzien­
nikarz żydowski — wymienił pewną 
liczbę żydów, piastujących wysokie 
stanowiska na urzędach polskich i 
stwierdził, że w ministerstwie spraw 
zagranicznych można znaleźć wielu 
wyznawców religji moiżeszowej".
_ O obozie w Berezie powiedział amb. 
Raczvńsla;

„Wielka różnica między naszym o- 
bozem koncentracyjnym a obozami 
koncentracyjnemi w Niemczech pole­
ga na tern, że w Niemczech wysyła 
się ludzi za to, że są politycznie nie­
popularni, lub za, to, że są żydami. 
Lecz w naszym kraju  zmuszeni by­
liśmy wysłać do obozu koneentra- 

cyjnego pewną liczbę ekstermistów,

Projekt narodowo - socj. czynni­
ków zaniepokoił specjalnie żydów w 
Polsce, którzy więcej troszczą się 
współwyznawcami z Niemiec, niż oni 
sami. „Hajnt" pisze:

„Żydom niemieckim grozi najcięż­
sze rozporządzenie ze wszystkich do­
tychczas wydanych. Je s t to oficjalne 
cofnięcie im obywatelstwa niemiec­
kiego".

Nowa ustawa „wprowadzi podział,, 
na dwa obozy — aryjczyków i nie- 
aryjczyków. Tylko aryjczycy będą 
korzystali z obywatelskiej ochrony i

Kraków, 20 lutego 1935 r.
Tajniki propagandy antypolskiej 

zagranicą są już wszystkim znane. 
Jest ona dziełem tych samych rąk, 
które w czasie konferencji wersal­
skiej krzątały się gorąco około tego, 
aby zmartwychwstaniu Polski zapo­
biec.

Propagandę antypolską zagranicą 
urabia nie kto inny, jeno żydostwo 
światowe, którem u z wydatną pomo­
cą spieszy „nasza mniejszość".

Isto tą i treść te j roboty jest za­
wsze jednakowa, zmieniają się tylko 
jej formy i miejsce. Najpierw była 
Ameryka, potem Francja, a ostatnio 
Anglja.

Żydostwo wykorzystuje każdą, 
choćby najmniejszą sposobność do 
zaatakowania Polski i przeprowadza 
to stale. Ataki na naszą ojczyznę nie 
są oderwanem zjawiskiem; sporady- 
czność ich jest aż nadto widoczna. 
Doszło do tego, że kuźnię żydowską 
podsycają żydzi z Polski! że mater-

podstawowych praw ludzkich. Nie- 
aryjczyey nie będą uważani za oby­
wateli Rzeszy niemieckiej. Spowodu 
te j nowej ustawy wystawi się na 
niebezpieczeństwo pół miljona żydów 
niemieckich".

Czy żydzi ci przywędrują do Pol­
ski ? Zdaje się, że rząd angielski 
wpuści kilkuset do Palestyny, a re­
szta... pociągnie do „kochanej" Pol­
ski.

Ładna perspektywa!

jai propagandowy dostarczany jest 
przez „naszych" żydów7, którzy od 
czasu do czasu wyjeżdżają gdzieś do 
Londynu, lub Genewy, by złożyć spra 
wozdanie tajnem u rządowi. Aby w tej 
robocie nie było przerwy — w chwili 
kiedy żaden z „naszych" żydów nie 
wy jeżdżą zagranicę — światowe ży­
dostwo nasyła Polsce swoich „eksper 
tów" z Angłji, Ameryki, którzy zbie­
ra ją  informacje, skrzętnie notują 
swe spostrzeżenia, aby je poem w for 
niie wyolbrzy mionego paszkwilu o- 

głrsić
Ta wymiana żydów z Polski i za­

granicy jest "zjawiskiem dość czę- 
stem. Wyniki tego są brzemienne w 
następstwa: natychm iast rusza do 
generalnego ataku główna machina 
żydowska, a  inne .sekundują jej za­
wzięcie. Żydowska kapela gra całą 
parą!

A Polska?
Gdzieś w prasie podniesie się nie­

śmiały protest, niejednokrotnie krzy-

do zakazu wszelkiej (!) propagandy 
o charakterze antyżydowskim".

Jaką rolę odgrywają żydzi w ży­
ciu gospodarczem Polski?

„Ludność żydowska w Polsce — 
oświadczył p. ambasador — posiada 
doniosłe znaczenie gospodarcze (!) 
dla kraju".

Przyszłość żydów wobec nowej 
konstytucji i ich udziału w7 parlamen­
cie polskim zilustrował p. Raczyń­
ski następująco;

„Sądzę, że zawsze będzie można o- 
siągnąć uzyskanie dla ludności ży­
dowskiej odpowiedniej reprezentacji. 
Mam co do tego całkowitą pewność. 
Przekonany jestem, że żydzi uzyska­
ją  należytą reprezentację wr porozu­
mieniu z obozem prorządowym, po­
nieważ zaś w grupie te j niema naj­
mniejszych tendencyj antysemickich, 
neTyny jestem, że w życiu praktycz- 
nem znajdzie się sprawiedliwy modus, 
umożliwiający odpowiednią reprezen­
tację Tudności żydowskiej. Przekona­
ny jestem, iż niema najmniejszej in­
tencji wyparcia reprezentacji żydow­
skiej z parlamentu".

Komentarze do tego oświadczenia 
zbyteczne!

KUPUJ TYLKO U POLAKA!!!!

czący białością plam (!) oburza się 
nawet pseudo - polska prasa i... po­
tem spokój. A żydowska aparatura 

■lała dalej; tylko serję ataków 
zwiększa i krzyczy głośniej.

Dlaczego ?
Oto dlatego, że z powołanych czyn­

ników oficjalnych nikt nie podniesie 
energicznego protestu, albo zaprote­
stuje tak, że kam panja żydowska po­
tęguje się jeszcze bardziej.

Gdyby Polska za zbrodnię wobec 
niej popełnioną reagowała .karą, a 

nie pogróżką — fala antypolskich o- 
szczerstwó po pewnym czasie usta­
łaby zupełnie.

Taktyka dotychczasowa nietylko 
że jest błędną, ale dla 'Narodu i Pań­
stwa polskiego wysoce szkodliwą! 
Zuchwałość • żydowska .przekroczyła 
swe, granice, a żądania ich są wprost 
bezczelne. ; Polska nie może cierpieć 
przez to ; że ta jny  rząd żydowski, do 
którego należą i żydzi z Polski —

——o: q : o-

ii pitol .Jiisl taili”
w  L o n d o n ie ?

na skutek ich wybitnie szowinisty- „Rząd polski — oświadczył p. am- 
eznej polityki antysemickiej". basador — przywiązuje wielką wagę

zmianę taktyki.



ftMiałem sposobność wniknąć w materiał obciątający żydów podczas wolny światowej.

Ogłoszenie tego materiału doprowadziłoby do tego, Ze żydów zabiianoby na ulicy’ '• Landau (żyd)

stale atakuje ją zapomocą swej pra­
sy-

Od pogróżek wobec wrogów, nale­
ży przystąpić do czynu!

Żydostwo musi zrozumieć, że Pol­
ska nie podzieli losu Rosji, że Polska 
nie stanie się nigdy igraszką samo­
woli żydowskiej. Nasze poczucie na­
rodowo - polskie je st nie do pokona­
nia! Ono zwyciężyć musi wszystkie 
zapory i dojdzie napewno do celu.

Nasza walka jest walką o dobro 
Polaków i Polski. Jeśli nam takie i- 
deały przyświecają nie zasłużyliśmy 
na to, aby nas zwalczano, nie zasłu­
żyliśmy na to, aby przedstawiciel rzą 
du polskiego — w kraju, k tóry jest 
siedzibą żydowskiej kuźni i propa­
gandy antypolskiej — oświadczył tym 
wrogim żydom, że obozy koncentra­
cyjne w Polsce są przeznaczone dla 
antysemitów!

P. am basador Raczyński chwalił 
żydów w Polsce, podnosił ich zasłu­

gi; mniejsza z tem, czy Polska ich 
doznała, ale co go za to spotkało? 
Oto ni mniej, ni więcej, tylko oświad 
ozenie żydów, że kłamał, że żydom 
w Polsce dzieje się krzywda, że są 
prześladowani i td. Tak stwierdziła 
prasa żydowska zagranicą i w Pol­
sce! I jaką z tego mamy korzyść?

Tę, że świat dowiedział się, iż ży­
dzi mają te same prawa co Polacy, 
tylko że są z nich niezadowoleni!

Nie można się dziwić, że oświad­
czenie amb. Raczyńskiego nie zado­
wala Polaków, ale że żydzi oburzają 
się na nie — to jest zastanawiające.

Wygląda to tak, jakby rząd polski 
starał się pozyskać żydów, a ci ofer­
tę wspaniałomyślnie odrzucali. Jakie 
mamy korzyści z takiego postępowa­
nia?

Niech mówią fakty!
* * -X-

Nową serję ataków antypolskich 
rozpoczęła też Irena Harand w swo­

jej „Gerechtigkeit" (dla żydów). 
Jest rzeczą jasną, że Harand walczy 
z antysemityzmem za pieniądze ży­
dowskie. ,,Gerechtigkeit“ prenumeru­
ją tylko żydzi i ona jest narzędziem 
żydowskiem. Nic więc dziwnego, że i 
ona dołącza się do kapeli żydowskiej.

Żydzi atakują  Polskę, ale robi to 
i propagatorka walki z antysemityz­
mem Harand.

Jeśli przeciwniczka antysemityzmu 
szkaluje Polskę, to rząd powinien raz 
nareszcie uznać prawa tych, którzy 
zwalczają żydów, a więc i ich meto­
dy, a zatem i propagandę antypolską.

Antysemityzm polski zwalcza bo­
wiem największe niebezpieczeństwo 
Polski — żydów i ich wrogie nasta­
wienie do Polski.

Dlatego nasza taktyka wobec ob­
jawów wzrastającej propagandy prze 
ciwpolskiej powinna ulec radykalnej 
zmianie. Or.
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Pułk. ULCICH FLEISCHMAUER
(Rzeczoznawca w procesie o „Proto­
koły Mędrców Syjonu" w .Bernie)

Do procesu w Bernie
około tajemnicy Mędrców Syjonu.

Zamieszczamy poniżej artykuł 
pułkownika U. Fleischhauera wy­
dawcę biuletynu antyżydowskie­
go „Welt - Dienst“, k tóry odpo­
wiada na zarzut żydowskiej cen­
trali prasowej w Zuriichu. Ko­
munikat prasy żydowskiej stwier 
dzał, że odroczenie procesu o 
„Protokoły Mędrców Syjonu" le­
żało w interesie rządu niemieckie­
go, k tóry chciał przeprowadzić 
najpierw plebiscyt w Saarze. Ten 
ciężki zarzut pod adresem sądów 
szwajcarskich odpiera pułk. Flei- 
schhauer w poniższym artykule. 
Rzeczowa odpowiedź eksperta o- 
skarżonych w procesie berneń­
skim podkreśla niezależne stano­
wisko sądów szwajcarskich, a z 
drugiej strony jest stwierdzeniem 
subjektywizmu żydowskiego prze 
chodzącego w szowinizm. Red. 
„Judische Presszentrale Zurich" 

(żydowska centrala prasowa) zain­
teresowała się moim pobytem w Ber­
nie, w czasie którego prosiłem o o- 
droczenie rozprawy, aby przedłożyć 
żądaną odemnie opinję.

W zakończeniu pisze centrala p ra­
sowa: „Wniosek niemieckiego eksper 
ta  o odroczenie wyroku jest dowo­
dem, że w interesie rządu niemieckie­
go leżało, aby wyrok nie zapadł przed 
ogłoszeniem wyniku w plebiscycie 
Saary". (Nr. 813. 14. XII. 1934).

Wobec tego nadmieniam:
1) Aż do tego czasu celowo odma­

wiałem informacyj i nie udzielałem 
wywiadów choć do tego częste były 
okazje. Nie chciałem nie opubliko­
wać przed wniesieniem mojej opinji 
na ręce panów sędziów w Bernie.

2) Dziś muszę jednak zająć od­
powiednie stanowisko w stosunku do 
końcowego zdania „żydowskiej cen­
trali prasowej w Ziirichu" i wyja­
śniam:

a). Co m a wspólnego głosowanie 
w Saarze z wniesieniem mojej opinji 
.— jest mi niezrozumiałe.

b). Niejasnem jest również to, 
jaki wpływ mógł mieć rząd niemie­
cki na ułożenie, term in i wniesienie 
mojej ekspertyzy.

c). Jestem  w całej pełni niezależ­
nym człowiekiem, nie należę do ża­
dnej partji, ani do żadnego związku 
niemieckiego, jestem tylko człon­
kiem międzynarodowych związków 
pokoju, które zajmują się naukowo 
przyczynami światowych niepokojów. 
Gdy przeto do żadnej partji nie na­
leżę, mylnem jest twierdzenie jako­
bym szedł po myśli życzeń rządu kra­

ju, z którego pochodzę; jako wyzna­
czony rzeczoznawca wypełniam ty l­
ko mój obowiązek.

d). Jako rzeczoznawca zdawałem 
sobie z tego sprawę, — chociaż nie

byłem związany przysięgą, tylko o- 
bowiązkiem sumienia wobec sędziów 
— że przez dostarczenie im żądanego 
m aterjału pomogę w wydaniu wyro­
ku.

c). Rząd niemiecki jest w. każdym 
razie nie zainteresowany ani przez 
stanowisko swoje, ani przez przyna­
leżność rządową i party jną eksperta, 
i nie może wobec mnie wystąpić ani 
z życzeniem, ani żadną prośbą.

3) Odroczenie rozprawy musiałem 
proponować, ponieważ m aterjal — 
spowodu licznych pytań oskarżenia 
(Szwajcarsko - izraelicki związek 
gmin i in.) — był tak obfity, że fi­
zycznie, pomimo wydatnej współpra­
cy z wewnątrz i zagranicy, pomimo 
16—18 . godzinnej pracy dziennie, 
nie byłem w stanie w przeciągu trzech 
tygodni m aterjału dostarczyć, jak na 
to wyraził swą zgodę sąd.

Mojem zadaniem było to, aby ma- 
te rja ł pochodził z ostatnich źródeł, 
tak  aby sędziowie nie byli zmuszeni 
podczas ustnej rozprawy, ustalać 
prawdziwość mojej ekspertyzy.

4) Proszę prasy, aby do wniesie­
nia mojego sprawozdania (pułk. Flei- 
schhauer przedłożył sądowi dotąd 
część ekspertyzy, — Przyp. Red.) nie 
przeszkadzała mi w pracy przez py­
tania i wywiady, gdyż ^edę zmuszo­
ny wszystkie takie prośby oddalić.

MALARZ szyldów
napisów i świetlnych szyldów, złoce­
nie szyldów szklanych liter plasty­
cznych, metalowych i z drzewa na 
fasadach. Podajemy plany na nąrldy 
do zatwierdzenia władzy, lakiernwa- 

nie tablic szkolnych.

Miecz. TYLKO
Kraków, ul. Zwierzyniecka 34. 

Tel. 168-88. Tel. 16&-86

W POLITYCE ŻYDOWSKIEJ MUSI NASTĄPIĆ RADYKALNA ZMIAN
Wywiad ambasadora Raczyńskie­

go poruszył żydowska prasę świata. 
„Jewish Chrouii le“ odpowiedziała a r­
tykułem, który można nazwać jed­
nym wielkim paszkwilem na Polskę. 
Trzeba zaznaczyć, że żydostwo an­
gielskie jest może najbardziej wro­
go usposobione do Polski. W Anglji 
znajduje się kuźnia żydowska, która 
szkaluje naród i państwo polskie.

Ostatni wywiad amb. Raczyńskie­
go był więc powodem do nowych a- 
taków na Polskę. „Jewisch Chroni­
cie" pisze:

„Stosunki między żydami angiel­
skimi a oficjalnymi przedstawiciela­
mi PoIsKi zawsze odznaczały się pe­
wną serdecznością". (?..)

„Serdeczność" ta  wynikła stąd, że 
„przeważna część żydostwa angiel­
skiego jesl pocłn-dzenia polskiego (?) 
i zachowała dla Polski sentymenty, 
(?) które w samej Polsce są  przez 
żydów tak  pieczołowicie pielęgnowa­
ne".

„Sentyment" angielskiego żydo- 
slwa — które na wszelki wypadek po 
chodzi z Polski — poznaliśmy z an­
typolskich artykułów żydowskiej p ra­
sy w Anglji. „Pieczołowitość" żydów 
w Polsce jest „sentymentem" dla.... 
wrogiego państwu komunizmu, dla 
afer szpiegowskich, przemytu i kor u 
pcyj. Przecież tak  pięknym dowodem 
„sentymentu" do Polski było sławne 
przemówienie rabina Schorra w Lon­
dynie...

Po takim  pięknym wstępie, rusza 
„Jewish Chronicie" sprytem  żydow­
skim do ataku, na tę  Polskę, do któ­
rej całe żydostwo świata czuje tyle 
„sentymentu" i do nowych... żądań:

„Właśnie wskutek tych uczuć do­
brej woli zmuszeni jesteśmy otw ar­
cie wyrazić nasze rozczarowanie spo­
wodu wynurzeń nowego ambasado­
ra  Polski hr. Raczyńskiego. Jego 
Ekscelencja poprostu zaprzecza ist­
nieniu jakichkolwiek ograniczeń dla 
żydów polskich. Musimy stwierdzić,

że pogląd ten jest sprzeczny ze wszy 
stkiem, co dotychczas doszło do na­
szej wiadomości.

Być może, prawdą jest, jak zape­
wnia hr. Raczyński, że w polskich 
departam entach rządowych znaleźć 

można pewną liczbę żydów. Większą 
jednak byłaby nasza satysfakcja, 
gdybyśmy się dowiedzieli, że cierpią­
ce głód masy żydowskie są sprawie­
dliwie traktowane w ich walce o byt. 
Niedawno żydowski poseł dr. Rosma- 
rin oświadczył w mowie (sejmowej), 
że 60 proc. żydostwa polskiego woła 
o pomoc".

„Jewish Chronicie" twierdzi da­
lej, że żydzi nie są dopuszczani do u- 
rzędów państwowych, że niektóre 
działy życia „polonizują" się, że ży­
dów eliminuje się z zajętych pozy- 
cyj. I kończy swe „wywody", że 
„mógłby nastąpić nowy zwrot gdyby 
stronnictwa polskie zaniechały tra k ­

towania żydów jako pionka w ich grze 
politycznej".

Rzem z atakiem żydowskiej p ra­
sy w Polsce stanowi artykuł „Je­
wish Chronicie" dobrą partję  a ta ­
ków na naród i państwo polskie. P. 
ambasador polski twierdzi, że żydzi 
m ają pełne równouprawnienie, a ży­
dzi w Polsce i ich rząd w Londynie 
stwierdza, że ambasador myli się.

Ten sam rząd żydowski radzi Pol­
sce, by w stosunku do żydów nastą­
pił zwrot. My o to dawno wołamy. 
Bo żydom za dobrze powodzi się i 
dlatego staw iają żądania.

Czy żydzi zapomnieli o tem ilu 
przedstawicieli m ają na urzędach 
państwowych? Czy tego za mało?

Dalszych żądań żydowskich speł­
niać nie możemy.

W stosunku do żydów musi nastą­
pić radykalny zwrot.

 0 :0 :0—’—
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Jik minia aiMIfm w Filii ?
Piszą nam z Francji (—) Czekam 

zawsze niecierpliwie na Wasze pismo 
bo czytam je bardzo chętnie i innym 
do rąk  podaję. Prawie wszyscy Po­
lacy, których znam, czytają je i bar­
dzo cenią, ciesząc się z tego, że prze­
cież i u nas w Polsce jest chociaż 
jedno pismo, które zwalcza żydów i 
pracuje nad uświadamianiem pol­
skiego narodu.

We Francji niema jeszcze zbyt du­
żego prądu antysemickiego. W praw­
dzie żydzi nie prowadzą handlu na 
wsi i nie wyzyskują biednej ludno­
ści, jak  to czynią żydzi w Polsce, ale 
po miastach ich nie brak. Nie czerni 
się tu  jednak od nich tak  jak  w Pol­
sce. Przed nominacją m inistra poczt 
i tel. (którym  został żyd Mendel) 
widziałam duże afisze, z odezwą do

Francuzów, aby się zorganizowali i 
nie pozwolili na to, aby jeszcze w dzi­

siejszych chwilach, kiedy żydów 
wszędzie zwalczają, we Francji żyd 
został wybrany ministrem.

Jak widać na nic nie przydały się 
odezwy, bo żyd Mendel został fran ­
cuskim ministrem.

Znam dużo inteligencji francuskiej. 
Kiedy zacznę rozmawiać z nimi na 
tem at kw est ji żydowskiej, prawie
wszyscy są jednego zdania, że żydzi 
są takimi obywatelami jak i inni, 

a chociaż tra fi się złodziej, oszust, to 
przez to  nie można zwalczać wszy­
stkich żydów. Są także i antysemici, 
którzy na takie postępowanie oburza 
ją się. ale tych we Francji jest jesz­
cze za mało!

Anielka,
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PUCIE ZNAKOMITE PIWO OKOCIMSKIE
HARŁOWĘ, .EKSPORTOWE.. PORTER, ŚWIĘTOJAŃSKIE

W Ameryce bitoby was jeszcze więcej
Ł.T**OSTWO z  POLSKI NIEZADOWOLONE Z MISJI MORGENTHAU'A. — ŻAL RABINA THONA.

Nk,dawno temu rebe Thon zamie­
śc i w żydowskiej prasie artykuł, w 
Którym krytykował akcje wybitnych 
żydów amerykańskich w stosunku do 
prez. Roosevelta. Ten tem at nasunął 
mu pewne wspomnienia z przeszłości, 
mianowicie wysłanie przez żydostwo 
z Ameryki (oficjalnie przez rząd U. 
S. A.) komisji śledczej pod przewo­
dnictwem Morgenthau‘a, (obecnie 
Wszechwładny minister skarbu w rzą­
dzie Roosevelta) która miała zbadać 
Przyczyny „prześladowań żydów w 
Polsce po wojnie światowej. Jak wie­
my komisja ta zrobiła swoje i wpły- 
Dtła wydatnie na to, że państwa pod 
Naciskiem żydów zmusiły nas do 
Przyjęcia różnych traktatów, które 
gwarantowały żydom w Polsce nieraz 
większe prawa, niż Polakom.

Ale p. rabin Thon, nie jest z tego 
zadowolony.

Zbyteczne jest przypominać te 
Wstrętne (I!) miesiące, które spędzi­

łem z tą  istotą. Jest to przecież ten, 
który przed laty przybył do Polski 
(M orgenthau), aby w imieniu potę­
żnego rządu amerykańskiego (?) 
zbadać sytuację żydowską i zastano­
wić się nad je j poprawą. —

A oto dlaczego rebe Thon i żydzi 
polscy nie bardzo lubią „tę istotę" 
M orgenthau‘a:

— On zbadał — pisze Thon — ale 
do poprawy nie doszło, gdyż przeko­
nał się, ż e  i s t o t n ą  w i n ę  
p o n o s i m y  w ł a ś n i e  m y  
(sic!) i słusznie zasługujemy na ude­
rzenie. (Racja — przyp. red.). „Jakto 
— wystąpił on do mnie z pretensją — 
pragniecie zająć stanowisko odrębnej 
narodowości? Jakie prawo do tego 
posiadacie? Gdyby to wydarzyło się 
w Ameryce, b i t o b y  n a s  j e ­
s z c z e  w i ę c e  j“. Oto takie za­
rzuty wysunął wobec nas ten gentel- 
maii. —

H istorja interwencji Morgent.ha‘a

I I I

jest znana. Lepiej zastanowić się 
dlaczego rabin Thon był z te j misji 
niezadowolony ?

Stuprocentowy „polak" Thon obu­
rza się dlatego, że Morgenthau zwal­
cza pojęcie odrębnej narodowości, a 
więc i „państwa w państwie".

Dalej dlatego, że właściwie uznał, 
iż żydzi w Polsce oberwali jeszcze za 
mało, bo należało się im więcej. W 
Ameryce np. b i t o b y  i c h  j e­
s z c z e  w i ę c e  j...

To była święta prawda, szkoda 
tylko, że Morgenthau nie robił tego, 
co mówił. Wtedy rebe Thon rzuciłby na 
niego conajmniej klątwę, lub zapisał 
w czarnej księdze „Bnei Brith", a 
Polska nie byłaby może miała ha­
niebnego trak tatu .

Teraz rozumiemy dlaczego p. Thon 
i żydzi w Polsce nie lubią Morgen- 
thau‘a.
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Żydzi pionierami komunizmu w Polsce!
Różne procesy i afery komunisty­

czne, których terenem jest Polska, 
są stale aferami żydowskiemi. Mo- 
ż^a powiedzieć śmiało, że ruch komu- 
■łstyczny w Polsce jest propagowa­
ny tylko i tylko p r z e z  ż y d ó w .

Jeśli spotyka się w nim Polaka, to 
jest on przeważnie narzędziem w rę­
ku maszyny żydowskiej.

Podamy poniżej plon jednego tygo­
dnia z „niwy" komunistycznej.

Dwa pten kHODiilitiie w U n ie .
W ub. tygodniu sąd okręgowy kar­

ły  w Krakowie rozpatrywał dwa pro 
ceey komunistyczne. Jako oskarżona
*  pierwszym procesie wystąpiła B ra­
cha Jucker, 20-letnia żydówka z 
Chrzanowa, k tó ra w dniu 10 paździer 
Rika 1934 przybyła wieczorem przed 
szkołę zawodową dokształcającą w 
Trzebini i tam  przemawiała do w s­
chodzących z niej uczniów, nawołu­
jąc ich do niestawiania się przed ko- 
®*«je poborowe itd. Po rozprawię sąd 
skazał młodą komunistkę na 3 miesią- 
®c więzienia, zawieszając jej warun­
kowo wykonanie kary.

Prawie równocześnie toczył się dru 
Si proces komunistyczny, przeciw o- 
skarżonym żydom. Na ławie oskarżo­
nych zasiedli Elza Adamus 1. 34 wy­
chowawczyni z Trzebini, ostatnio za- 
hiieszkała w Warszawie, Stefan Ża­
ląc 1. 32 szewc z Krakowa, Izrael 
Strom 1. 22 cholewkarz z Tam owa i 
Abraham Leiba Gerskowicz vel Her- 
s*kowicz, krawiec z Pierocic.

Oskarżeni brali czynny udział w 
'^ 'stąpieniach grupy komunistycznej 

obchodzie 1 ma ja 1934 w Krako- 
wznosząc antypaństwowe okrzy- 

nawołując do rewolucji, zaprowa- 
^ dyktatnry proletarjatu. Oskar 
oni trgnęli się czynnie na interwen- 

■fpłącą policję, bijąc szarpiąc i ko- 
poszczególnych posterunkowych. 

A* zatrzymaniu znaleziono przy o-
* kartonych obfity zapas „literatury
Komunistycznej".

Na rozprawie oskarżeni wyparli 
się winy, twierdząc, że z działalnością 
komunistyczną nie m ają nic wspólne-

Nasza Ankieta

go (?). Broniło ich czterech adwo­
katów żydów z Krakowa (za wyna­
grodzeniem, czy bez?). Po kilkudnio­
wej rozprawie sąd skazał oskarżo­
nych na karę więzienia od 2 do 4 lat.

„Igła“ w  Częstochowie !
W dzielnicy żydowskiej odkryła 

policja w Częstochowie wielki skład 
druków komunistycznych, które mie­
ściły się w lokalu żydowskiego zwią­
zku zawodowego (!) „Igła". Rewizja 
ujaniła nadto drukarnię komunisty-

czną w lokalu związku zawodowego. 
Władze opieczętowały lokal i przepro­
wadziły aresztowania.

Aresztowania i rewizje 
w  Warszawie i Łodzi.

Dużo zasług w krzewieniu komu­
nizmu w Polsce ma tow. „Agroid", 
którego centrala została ostatnio 
zamknięta. „Agroid" posiadał oddzia­
ły w Warszawie, Łodzi i kilku in­
nych miastach Polski; miał on popie­
rać wychodźtwo do sowieckiego Bir- 
Bidżanu. Pod pokrywką działalności 
kolonizacyjnej uprawiali żydzi pro­
pagandę komunistyczną.

Pozatem zauważono, że ostatr*#b 
kolportowało różne wydawnictwa po 
b. niskich cenach o treści wybitnie 
antypaństwowej w językach: pol­
skim, rosyjskim, żydbwskim i ukra­
ińskim.

Wydawnictwa te, propagujące ko­
munizm były kolportowane przez ży­
dowskie księgarnie i czytelnie w ży­
dowskiej dzielnicy stolicy.

Przeprowadzoną rewizja doprowa­
dziła do konfiskaty kilkudziesięciu 

tysięcy (!) tomów wydawnictw ko- 
mtuiistycznch i zamknięcie sześciu 
księgarń żydowskich i kilkunastu czy 
telni.

* * *
Oto jest plon jednego tygodnia z 

przytoczeniem najważniejszych wy­
padków. Oto „bohaterzy" — żydzi. 
Czy jeszcze znajdą się tacy, którzy 
uwierzą w patrjotyzm  żydówr?

MIODOSYTNIA  
KAZ. ROBACKIEGO

ZAŁOZONA — W ROKU 1841 
poleca wszelkie miody tak do picia 
jak i lecznicze, od najstarszych
Kraków, Sławkowska 26.

Pacyfizm,czy duchiolnlerclfl?
ŻYDZI ZAMKNĘLI SOBIE DROGĘ DO ARMJI POLSKIEJ.

Niedawno „A. B. C.“ ogłosiło an­
kietę na tem at: „Cobyś zrobił, gdy­
by nowa wojna wybuchła?" Odpo­
wiedzi te j ankiety były tak  niezada- 
walające (odpowiedzi młodzieży!), że 
jedna z współpracowniczek „A. B. C.“ 
słusznie wystąpiła z pięknym arty ­
kułem, w którym  stwierdziła, że prze 
różne ligi i związki pacyfistyczne po­
zostające pod wpływem żydów, sze­
rzą pacyfizm, który zwłaszcza w dzi­
siejszych czasach jest „przestępstwem 
przeciwko interesom Narodu i całości 
państwa". A utorka wykazała, że duch 
żołnierski zamiera w młodzieży pol­
skiej, a „niezdrowy pacyfizm szerzy 
się w państwie naszem. Szerzą go sto 
warzyszenia, pisma zwłaszcza pod 
wpływem żydów; ulega jego sympa- 
tji wielu Polaków, nieodpornych na

Narciarze! = =
w s .aniałe tereny naprzeciw [S Kf Of O  Z
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poleca pokoje ogrzane z całym 
utrzymaniem obsługą, górskie, 

owietrze, piękne położenie po 
jecznie niskich cenach.

wytwory żydowskiego ducha". I, dla­
tego — powołując się na przykład 
Włoch i Japonji, gdzie od dziecka 
przygotowuje się młodzież do służby 
wojskowej — domaga się słusznie 

wpajania cnót żołnierskich i wycho­
wania dziecka polskiego w „atmosfe­
rze niezłomnej wierności dla narodu".

W chwili, gdy na łamach tego pi­
sma toczy się dyskusja na tem at u- 
działu żydów w armji polskiej, w ar­
to  się zastanowić, jak  młodzież ży­
dowska odpowiedziała na pięknę we­
zwanie patrjotki.

Tak oto pisał jakiś młody żydziak 
w „Małym Przeglądzie":

—• Powoławszy się na przykład 
dwóch, tak  charakterystycznych 
państw  (Włochy, Japonja), autorka 
wyjaśniła,, że jej właściwie chodzi o 
militaryzację młodzieży przez podo­
bne organizacje.

Wiemy jak się to robi i ku czemu 
zmierza. Koszulki, karabiny obozy i 
manewry, odpowiednie pogadanki, 
lektura, aż młodzieży zgrubieje na­
skórek, schamieje dusza (!!) i za- 
świerzbią ręce. W tedy można puścić 
ze smyczy ułożone do polowania za­
stępy młodzieży na własny k ra j i — 
upolować dyktaturę. —

Oto jasne stanowisko młodzieży 
żydowskiej wobec polskiej armji. Ka 
rabin, obóz, manewry to  „schamienie 
duszy" i droga do... dyktatury. Ży­

dostwo pragnie wmowic w nas, ze 
narn silnej arm ji nie potrzeba, a sa­
mo zbroi się i urządza manewry. Czy 
poto, aby mu dusza schamiała?

Taki zarzut pod adresem polskiego 
ducha żołnierskiego jest najwyższą 
prowokacją, na wspomnienie której 
rzeczywiście świerzbią ręce.

Takie stanowisko żydów zamyka 
im drogę do szeregów polskiej armji; 
takich żołnierzy Polsce nie potrzeba! 
Spodlona i schamiała dusza żydow­
ska nie potrafiłaby się zdobyć nigdy 
na bohaterstwo. Polski naród rycer­
ski z własnych synów stworzy ar- 
mję polską.

żydzi zamknęli sobie sami drogę do 
szeregów polskiej armji!

Tę armje s t w o r z y m y  m y  
m ł o d z i e ż  p o l s k a !

Pacyfizm i komunizm żydowski 
niema wstępu do szeregów naszej a*- 
mji.

Dlatego żyd 
musi być z armji usunięty, nie wolno 
mu wychowywać młodzieży polskiej, 
a wszelki kontakt z nim musi być 
zakazany!

Jeśli chcemy mieć silną armję, mu­
simy wyeliminować z niej ż y d ó w ,  
a dopuścić prawdziwych Polaków, 
m ł o d z i e ż  z entuzjazmem żoł­
nierskim.

Stud. gimn. t. k. 
 o:q :o------



Kto raz stanął na stanowisku, że podstawą ustroju jest ludność, a  nie naród, ten uważa, że państwo polskie m a taMe same obowiązki wobec 
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GROŹBY ŻYDOWSKIE.

RYGA („L- lins") — Rząd łotew­
ski czyni usilne starania, aby silny 
wpływ żydów na publiczne i prywa­
tne życie Łotwy unieszkodliwić. N a­
stępstwem tego jest, że światowa 
prasa żydowska wystąpiła ostro prze 
ciw Łotwie o to, że naśladuje Niem­
cy hitlerowskie.

Kiedy np. na łotewskim uniwersy­
tecie ustanowiono katedrę hygjeny 
rasy, żydowskie pismo w Rydze 
„F r  i m o r  g e n“ wystąpiło prze­
ciw temu w dwu pełnych nienawiści 
i kłamstw artykułach o następujących 
tytułach: „Katedra hitlerowska na 

uniwersytecie łotewskim" i „Duch 
H itlera na łotewskim uniwersytecie".

Głośne ataki pochodzą jednak od 
„Jewish Telegraph Agency". Ona tro 
szczy się o to, aby żydowska prasa 
w Warszawie, Kownie, Wilnie, Pary­
żu, Londynie, Amsterdamie i t. d. po­
dawała komunikaty, o „straszliwem 
położeniu żydów na Łotwie" (podo­
bnie jest i z Polską — przyp. red.).

W „Latw ijas Kareiwis" czytamy 
następujące zdanie: „Rząd troszczy 
się o to, aby handel i przemysł uczy­
nić łotewskim, a wpływ żydów w tych 
dziedzinach zmniejszyć".

Poszczególne przedsięwzięcia są 
szczegółowo opracowane, jak import 
i eksport towarów, monopole, karte­
le, dalej stanowiska lekarzy, adwoka­
tów i i. d. Według „Jewish Telegraph 
Agency" — akcja ta  zmierza do te ­
go, aby pozostawić bez chleba żydów 
ski handel, żydowskich adwokatów i 
lekarzy.

Ta agencja prasowa ogłasza pro­
wokacyjny komunikat: „Gdy żydow­
skie społeczeństwo zagranicą nie 
przedsięweźmie energicznej walki i 

kam panji o utrzymanie dotychczaso­
wych praw lekarzy, adwokatów i 
kupców żydowskich, ci zostaną ska­
zani na zagładę.... Większość żydów 
na Łotwie przeżywm głęboki upadek 
ekonomiczny... Krzyk nędzy żydów7 
łotewskich ciśnie się do nas... Żydo­
stwo i prasa światowa nie może mil­
czeć! Łotwa jest małem państwem 
i musi się liczyć z głosem zagranicy. 
Polityczni (!) faktorzy (!!) żydo-

WYCZYNY „JEW ISH TELEGRAPH AGENC' 
NARÓD. — ARYJCZYCY CZUWAJ CIE. 

(Korespondencja własna).
nergicznym protestem. Wielkie pań­
stwa muszą w tę sprawę wkroczyć"!!

Nie wiadomo naprawdę czemu się 
więcej dziwić, czy bezgranicznej bez­
czelności żydowskiej, czy ciągle jesz­
cze niewierzącym i obojętnym aryj- 
czykom, którzy znoszą podobny ton. 
Od kogo przyjął się taki zwyczaj, 
że gość, korzystający z gościnności 
kogoś innego, wystąpi z takim  to ­
nem przeciw gospodarzowi? Takie 
postępowanie może cechować tylko 
„wybrany" naród. Interesujące jest

SEKTA RELIGIJNA CZY

jednak to, że „Jewish Telegraph A- 
gency" w swej wściekłej nienawiści 
nieobacznie wypowiada się, że między 
narodowe żydostwo rozporządza po­
litycznymi faktorami, którzy posia­
dają taką moc, że w każdem państwie 
mogą interwenjować. Dotąd tw ier­

dzono, że żydostwo jest tylko .sektą 
religijną, która zagadnieniami poli­
tyki nie interesuje się zupełnie. W tej 
chwili żydostwo zdarło z siebie m a­
skę i pokazało swe prawdziwe oblicze!

Aryjczycy czuwajcie!

ich 31 proc. (troska o prasę!). N a 
Uniwersytecie Warsz. je st ich 25 

proc. na Im . Jegiellońskim w Krako­
wie 24 proc. Żydzi obsadzili''przewa­
żnie medycynę, prawo, farm ację i fi- 
lozofję.

Czy w tych warunkach, kiedy Ame­
ryka zaprowadza numerus cłausus, 
kiedy w Polsce fala żydowska zale­
wa uniwersytety i dochodzi potwor­
nej liczby 30 proc.

NUMERUS CLAUSUS 
W POLSCE

nie jest k o n i e c z n  o ś c i ą ? !
Nasze ż.vcie narodowe musimy bro­
nić przed duchem żydowskim, a  mło­
dzieży dać wieksze prawa do studjów 
" k  wrogiemu elementowi żydowskie­
mu.

Katastrofa największego sterowca
świata.

„MACON" NA FALACH OCEANU.— 80 LUDZI ZAŁOGI URATOWA­
NYCH.

W INA MSZALNE
dostarcza

zaprzysiężony d o s t a w c a

Norbert U ppó cz?
T a rn ó  w, skrytka poczt. 112

Nad Oceanem spokojnym nastąpi­
ła katastrofa największego sterowca 
świata „Macon" należącego do ame­
rykańskiej floty powietrznej. K ata­
strofa nastąpiła wskutek wybuchu 
w tylnej części sterowca, który u- 
legł przepołowieniu i począł gwałto­
wnie opadać na morze. Na pokładzie 
sterowca znajdowało się 90 członków 
załogi. W chwili katastrofy  wysłano 
sygnały S. O. S., które pochwyciły 
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amerykańskie krążowniki wojenne 
spiesząc na ratunek. Przy spokojnem 
morzu akcia ratownicza szła spraw­
nie. Uratowano 88 osób, dwie zagi­
nęły. „Macon" pogrążył się w morze 
na głębokość 100 mtr. Należał on do 
największych sterowców świata; dłu 
gx>r jego wynosiła 235 metrów, pole 
działania 9.500 kilometrów. Koszty bu 
dowy tegc olbrzyma wynosiły 4 i pół 
miljona dolarów.

Arabowie zwalczają żydów
w Palestynie.

POD GROŹBĄ KLĄTWY NIE WOLNO ARABOM SPRZEDAWAĆ ZIE­
MI ŻYDOM.

JEROZOLIMA (—) Konflikt ży­
dowsko - arabski w Palestynie przy­
biera stale na sile. Ostatnio wielki 
m ufti Jerozolimy Hadżi Amin IIus- 
sein wydał rozporządzenie na całą 
Palestynę, że Arabowie, którzy będą 
sprzedawali posiadłości żydom, uwa­
żani być muszą za zdrajców ojczy­
zny. Ogłoszenie — rozplakatowane w

braniu ULEMY, t. j. prawników i du­
chownych arabskich, na których cze­
le stoi wielki mufti.

Uchwała brzmi, że ci Arabowie, 
którzy będą żydom sprzedawać grun 
ty, zostaną wykluczeni z religijnej 
spólnoty Islamu; wykluczonym nie 
będzie przysługiwał pogrzeb w myśl 
mahometańskich przepisów religij-

Szkolnictwo polskie stoi od la t kil­
ku pod znakiem wzrostu wpływów ży 
dowskich. Hegemonja żydów z życia 
publicznego przerzuca się i do szkol­
nictwa, gdzie dzięki sprzyjającym 
warunkom bierze górę nad elemen­
tem polskim.

NAUCZYCIELE - ŻYDZI.

Jednym z najsmutniejszych obja­
wów zażydzenia szkolnictwa, jest pra 
ktykowane w ostatnich latach przyj­
mowanie nauczycieli - żydów do szkół 
polskich. Żydzi posiadają własne

szkolnictwo subwencjonowane przez 
rząd. W szkołach żydowskich uczą 
młodzież żydowską żydzi. Nauczycie­
li - Polaków nie spotyka się. Tym­
czasem. w szkolnictwie polskiem obok 
Polaków znajdują ostatnio zajęcie na­
uczyciele żydowscy, podczas gdy ty ­
siące nauczycieli - Polaków znajdu­
je się bez pracy.

Pomimo protestów ze strony ro­
dziców chrześcijańskich władze nie 
uczyniły nic, aby dostęp do polskich 
szkół ograniczyć; przeciwnie — spo­
tykano się nieraz z dowodami popie­
rania żvdów.

i b  w Peta.
odsetek wynoszący 11 proc.

Na Wolnej Wrzechnicy w W arsza­
wie żydzi stanowią 35 proc. (!!) słu­
chaczy. W szkole dziennikarskiej jest

Wytwórcom krajowym
i kupiectwu pod rozwagę!

W czasie od 25-go m aja do 10-go 
czerwca 1935 r. odbędą się na Śląsku 
tradycyjne SZÓSTE TARGI KATO- 
WICKIE urządzane staraniem Ślą­
skiego Towarzystwa Wystaw i Pro­
pagandy Gospodarczej (Katowice, 
Stawowa nr. 34, tel. 300-71).

Targi Katowickie dążąc od wielu 
lat do utrzymania w ruchu rodzi­
mych warsztatów pracy i wzmożenia 
konsumpcji — współdziałają w zwal­
czaniu przesilenia gospodarczego, 
zwiększają obroty i stw arzają liczne 
zarobki w wielu dziedzinach. Odby­
wają się one w najżywszym ośrodku 
handlowym tj. na Śląsku, a przemy­
słowcy i kupcy biorący w nich udział 
przygotowują sobie rynek zbytu, któ 
ry  we własnym ich interesie należa­
łoby corocznie rozszerzać i powięk­
szać.

Jpst sprawą, wielkiej wagi, by k ra ­
jowy towar jaknajliczniej mógł wy­
kazać na tych Targach swą dobrą 
jakość i zalety nietylko wobec rodzi­
mej klienteli, lecz również wobec 

konkurencji i konsumentów z poza 
bliskiego kordonu.

Ten właśnie wysiłek należałoby po­
przeć zwracając szczególną uwagę na 
szych wytwórców, przemysłowców i 
kupiectwa, na potrzebę wzięcia przez 
nich czynnego udziału w VI. TAR­
GACH KATOWICKICH, aby w ten 
sposób przyczynili się we własnym 
interesie do rozszerzenia propagandy 
i zbytu towarów krajowych.

Kto nie płaci podatków
w Sosnowcu ?

8.198 w r. 1929 i 9.fi!)4 żYdów w r. 1934 na wyższy[li iczeln.
w Polsce.

Przeprowadzona ostatnio nowa u- 
staw a w szkolnictwie wyższem s ta ­
ła się błogosławieństwem dla.... ży­
dów7. Kiedy przed wprowadzeniem u- 
staw y w 1929 roku liczba żydów w 
szkolnictwie wyższem wynosiła w ca­
łej Polsce 8.198, to  po wprowadzeniu 
nowej ustawy i podwyżki opłat w 
1934 roku wzrosła do 9.694 czyli o 
1500 słuchaczy.

Trzeba zaznaczyć, że równocześnie 
liczba Polaków na uniwersytetach 
s t a l e  m a l e j e .  Uboga mło­

dzież polska nie jest w stanie opłacać 
wysokich opłat, na co stać żydów.

” '-m ą
24 proc. lycłów na Uniwer. 

Jagćell. w Krakowie
Odsetek żydów na wyższych uczel­

niach jest wprost rażący do procen­
tu ludności żydowskiej w Polsce. O- 
gólnie biorąc młodzież żydowska s ta ­
nowi blisko 30 proc. ogółu młodzieży 
kształcącej się, czyli przewyższa p ra­
wie t r z y k r o t n i e  naturalny

W powodzi łajdackich m atactw  i 
zwykłych oszustw, dokonywanych 
przez obcy kapitał i żydostwo w Pol­
sce, na plan bodajże pierwszy wybi­
ja  się sprawa oszukiwania skarbu 
państwa. Obcy przybysze nietylko 
niemiłosiernie wyzyskują bezrobotny 
lud polski, ale wszelkiemi możliwemi 
sposobami, nie wyłączając oszustwa i 
przekupstwa usuwają się od płacenia 
podatków państwowych i świadczeń 
socjalnych. Trzeba stwierdzić, że — 
niestety —? znajdują w Polsce poda­
tn i grunt do uprawiania przestęp­
stwa. Polakowi, zwłaszcza „małemu", 
nigdy nie uda się zalegać z zapłatą 
kilkuzłotowego podatku przez kilka 
miesięcy, kapitalista żyd może wyłgi- 
wać się z uiszczeniem podatku idą­

cego w miljony złotych przez kilka

lat. Istnieją więc w Polsce w ramach 
istniejącego prawa duże kategorje o- 
bywateli: Uczciwi i łajdaki. Jest to 
obrzydliwa prawda. Dla przykładu 
możnaby było wymienić wiele nazw
i faktów. Niektóre z nich, zostały 
już odpowiednio przez prasę oświe­
tlone i znalazły swój epilog w sądzie, 
ale są jeszcze tysiące innych pomniej­
szych, któremi rzadko kto się intere­
sował. Może ktoś w Sosnowcu pofa­
tygował się sprawdzić, czy taka fir­
ma W arman lub żyd Kabak zapłacili 
podatki? Nie! Firm a W arman od ro­
ku 1927 zalega z zapłatą podatków 
na sumę blisko 100 tysięcy zł. Wła­
ściciel żyd sądownie ścigany za szmu- 
giel szlachetnych kmszczów do Nie­
miec w cza»sie powstawania Polski, 
(Tak!) mógł regularnie płacić podat-



J y d z i  najokrutniej wysysają krew z biednego ludu polskiego"
flikołaj Baudeau.

ki i niezalegać ani grosza, lecz nie- 
cb.ciał! Dziś, korzystając z zarządzeń 
Władzy czyni starania o uzyskanie o- 
bniżki 40 proc. zaległych podatków. 
I prawdopodobnie otrzyma. Ma prze­
le ż  możnych popleczników. Wiado­
mo, że Izba Przemysłowo - Handlo­
wa, dzięki swej ciężkości gatunko­
wej i rasowej, zamiast bronić drob­

nych polskich interesów, warsztatów 
pracy i interesów skarbu państwa, o- 
piekuje się obcymi spekulantami...

Drugi żyd Kabak również od lat 
nie płaci podatków. Zaległości sięga­
ją  poważnej cyfry. Przemyślny żyd 
wnosi o umorzenie podatków, moty­
wując tem, że „on" nieprowadzi ża­
dnych interesów, A jakże! Trzeba go

zwolnić... Jedno jest tylko ciekawe 
skąd p. Kabak wziął się w Izbie Prze­
mysłowo - Handlowej, gdzie piastu­
je godność wice-przewodniczącego ko­
misji polityki finansowej, skoro fun­
kcje radcy Izby może sprawować ty l­
ko ten, kto prowadzi osobiście przed­
siębiorstwo. Czyżby dla panów Kaba- 
ków istniały osobne prawa?!

Polacy - żydami i komunistami w Argentynie
WRAŻENIA J. E. KS. BISKUPA KUBINY O POLAKACH W ARGENTYNIE.

Po Kongresie Eucharystycznym w 
Buenos Aires, w którym  wzięła u- 
dział i delegacja polska — pozostał 

Argentynie J. E. ks. biskup Ku- 
^tta , który wizytuje polską emigra­
cję. Stam tąd nadesłał on do tygodni­

ka „Niedziela" swoje spostrzeżenia o 
Polakach w Argentynie. Dobrze u- 
jął w nich przedewszystkiem rolę ży­
dów, w dziejach polskiego wychodź- 
twa.

Oto uwagi dostojnika kościelnego:

„Polska to sami i  • »zydzi .
■— Bardzo nam powinno zależeć na 

4em, by szczególnie właśnie w tym 
krają  publiczna opinja o Polsce i Po­
lakach była najlepsza. Wszak żyje tu  
Przeszło 40 tysięcy Polaków - kato­
n ó w , a istnieją możliwości osiedle­
nia ich tu  jeszcze wiele więcej.

Argentyna liczy zaledwie 12 miljo- 
hów mieszkańców. Pozatem jest to 
Kraj o olbrzymich bogactwach natu­
ralnych; liczne miljony ludzi mogą 
la  znaleźć jeszcze chleb i pracę, tem-

bardziej, że większa część kraju ma 
klimat umiarkowany, zdrowy.

Nasze wychodźtwo pod względem 
fizycznym czuje się tu  naogół dobrze. 
Natom iast jego położenie gospodar­
cze i społeczne jest bardzo ciężkie.— 
Aby wydobyć je z tego położenia, 
stworzyć mu lepsze warunki bytu i 
większe znaczenie społeczne oraz że­
by równocześnie mógł nastąpić wię­
kszy przypływ polskiej emigracji do 
tego kraju  otak wielkich możliwoś­

ciach — na to koniecznie trzeba, aby 
Polska i Polacy posiadali w tutej- 
s.-em społeczeństwie jak najlepszą o-
p- ję

Tymczasem Polska dotąd nie była 
debrze znana w Argentynie, a co gor 
sze -  Polacy nie cieszyli się szcze­
gólną opinją. — Orwarcie trzeba po­
wiedzieć, że zaw dzięczamy to różnym 
i  y d o w s k i m ż y w i o ł o m ,  
szczególnie handlarzom żywym towa 
rem — z Polski pochodzącym, którzy 
tu się osiedlili. Argentyńczycy do­

tąd myśleli, ż e  P o l s k a  t o  
s a m i  ż y d z i .

Dlatego Polacy gorąco nam dzię­
kowali nietylko za to, że przyjecha­
liśmy z Polski, aby ich odwiedzić i 
pocieszyć, ale przedewszystkiem za 
to, że przez nasz udział w Kongresie 
Eucharystycznym zaznaczyliśmy sil­
nie, że Polska iest katolicką. Odtąd 
społeczeństwo argentyńskie

nie będzie Polaków identyfikować z żydami
i komunistami, ale poważać ich bę- 
“ne. jako członków narodu o wybi- 
, neJ kulturze chrześcijańskiej, o głę- 
v ^Piej wierze katolickiej, co niewąt­
pliwie wpłynie na poprawę sytuacji 
społecznej naszej emigracji.

Że ta  argum entacja naszego wy- 
chodźtwa jest słuszna.- o tem mo- 
Stem się osobiście przekonać, styka- 
.lac ę=ie z przedstawicielami argen­
tyńskiego społeczeństwa na mojej a- 
?°stolskie;i podróży, prowadzącej 

jhe w różne części tego kraju. Pra- 
. wszędzie Polaków uważano za 
•>’dó\v, albo za komunistów i wsku- 
^  tego odnoszono się do nich z pe­

wną podejrzliwością., ale też wszędzie
— ku mej radości — mogłem usły­
szeć. że po Kongresie ta  opinja grun­
townie się zmieniła. —

Troszcząc się o przyszłość polskiej 
emigracji przestrzega Autor przed 
łączeniem się organizacyj polskich z 
żydowskiemi;
— Niestety, nie brak tu  czynników 
niezgody, które chciałyby wychodź- 
two skierować na drogi obce jej du­
chowi. głęboko religijnemu i narodo­
wemu. Szczególnie niebezpieczną jest 
objawiająca się tu  w pewnem kole 
tendencja przyłączenia żydów i Ukra­
ińców do polskich związków. Próba

przeprowadzenia tego zamiaru może 
doprowadzić do kompletnego rozbicia 
kolonji, a pozatem może jeszcze wię­
cej, niż dotąd, obniżyć w społeczeń­
stwie argentyńskiem opinję o Pola­
kach. —

Oto głos polskiego biskupa, które­
go chyba nikt o subjektywizm posą­
dzić nie może. Żydzi szkodzą nam 
bardzo i na emigracji, a identyfiko­
wanie Polaków z komunistami, han­
dlarzami żywym towarem im zaw­
dzięczamy, tylko dlatego, że naduży­
wają bezprawnie tytułu obywatelstwa 
polskiego.

A to im. zabronić należy !

KŁAMSTWA ŻYDOWSKIE PO OŚWIADCZENIU AMBASADORA RACZYŃSKIEGO.
Ambasador polski w Londynie Ra- 

c*yński udzielił wywiadu żydowskiej 
»4e\Vish Chronicie", w którym powie- 
3 ^ ł ,  że żydzi w Polsce są peinoupra- 
y^Oftymi obywatelami. Mniejsza z 
y t że powiedział za mało, że nie 

^Pom niał o większych prawach ży- 
ale i to wystarczyło, aby ży- 

koKtw0 w Polsce i zagranicą zaata- 
j^ało rząd polski.
W;

dzi
ślad,

sZędzie uderzono na alarm : ży-
guią w Polsce z głodu, są prze­
rwani, odbiera się im prawa itd.

j? y ''ajpicrw ruszył do ataku poseł 
S}° .enstreich, który w prasie żydow- 

eJ przedstawił „rzeczywistość ży­
dowską w Polsce". Z artykułu Rot- 
j  i reicha dowiadujemy się, że ży-

zi w PolSce Są s+ale prześladowani, 
e ogranicza się ich prawa, że odży- 
za się wszystkie dziedziny życia, 

b am°rz^d i ostatnie do niego wy- 
oyły przeprowadzone tak, aby 

y  zi wyszij z nich pokonani. Było 
„okrajanie" okręgów wybor­

a c h ,  redukowanie przedstawicie ży­
dowskich, słowem tero r wobec ży- 

how- Na huculszczyźnie zaprowadzo- 
0 paragraf aryjski; żydów nie do- 
'szczono wrogóle do samorządu te- 

rytorjalnego.

To samo było i z samorządem go­
spodarczym, gdzie żydzi zostali ze­
pchnięci do roii.... mniejszości. (Mo­
żna się z tego Rottenstreicha tro ­
chę uśmiać). Teror wobec żydów był 
tak straszny — twierdzi Rotten- 
streich — że „w mieście wojew. zrze­
szenie kupcówr polskich, liczące 40 
członków dostało dwa m andaty do 
izby przemysłowo - handl., a  stow a­
rzyszenie kupców żydowskich liczące 
zwyż 600 członków nie dostało ani 
jednego mandatu". P. Rottenstreich 
zapomina, że nic wszędzie „d o s t  a 
j e  s i ę "  mandaty, tra fi się jesz­
cze i dzisiaj, że je trzeba otrzymać 
d r o g ą  w y b o r ó  w.

Zacietrzewienie żydowskie posuwa 
Rottenstreich do tego stopnia, że

według Rottenstreicha

twierdzi, iż przydział kontygentów 
przywozu pomarańcz był dla żydów 
b. ograniczony, a nawet zaprowadzo­
no w stosunku do nich numerus clau- 
sus (!). Skandal pomarańczowy mó­
wi co innego!

Dla rejentów — żydów wyprowa­
dzono w Małopolsce wschodniej —

'— numerus 
Pisaliśmy o tem swo­

jego czasu, ale wprost przeciwnie. 
Skargi żydowskie nie kończą się je- 
onak na tem. Ucisk żydów w Polsce 
jest i owszechny. O równouprawnie­
nie będą żydzi.... dopiero walczyć(!). 
Oby p. Rottenstreich wywróżył so­
bie i żydom to, czego dziś w Polsce 
nie maja.

——o:0:o-----

ciausus (?!).

0 porozumienie pomiędzy kupcem
a nabyw cą chrześcijaninem.

Od jednego z naszych Czy- człowiek chcący kupić towar z Wy- 
telników otrzymujemy nastę- twórni chrześcijańskiej, musi go dłu- 

pujące uwagi. go szukać. Wprawdzie są sklepy
Dziwne to  jest, ale i przykre, że chrześcijańskie, ale i te nieraz sprze­

dają towar żydowski. Aby znaleźć to- 
w ar i firmę czysto chrześcijańską 
trzeba zamienić się w szpiega — wę­
szyć, szukać, jak pies policyjny. My 
chcemy kupować u chrześcijan, chce­
my ich popierać, ale niechże się oni 
nie kryją z swą polskością, niech się 
reklamują w czysto polskich pismach 
jako kupcy Polacy, chrześcijanie. Nie 
wszyscy żydzi nazywają się Mendle, 
Pinkusy, Goldfarby; są i tacy, co 
m ają czysto polskie nazwiska.

Skąd nabywca może wiedzieć, że 
to  żyd, jeśli chrześcijanie milczą o 
swej przynależności religijnej i naro­
dowej?

Kupieę, polski narzeka, że go nikt 
nie popiera, kupujący, że nie wie 
gdzie kupować. Obie strony są po­
krzywdzone.

Dlaczego ?
Bo kupiec nie ogłasza się w anty­

żydowskich pismach, a czytający nie 
wierzy w reklamy różnych kurjerów 
i  ekspresów! Pomiędzy kupcem a na­
bywcą chrześcijaninem nie ma poro­
zumienia, niema współpracy. Korzy­
sta na tem żyd, którego karmimy 
naszym kapitałem, gdy sami pożywia 
my się goryczą!

Jak wybrnąć z tej sytuacji?
Może ktoś z kupców zabierze głos 

w tej sprawie?
Ten stan muBi się zmienić! Ku­

piec chrześcijański nie powinien się 
kryć przed nabywcą, ale dać znać, 
że to Polak, chrześcijanin, dać po­
znać otwarcie i śmiało.

Tę zaściankową politykę kupiecką 
należy zastąpić programem nowym, 
wielkim i żywotnym! S. O. S.

WSIŻME PŁA
— Nowo założony sklep katoiicki, — 
przy ul. W A ŁO W EJ 1 L. 4 . pod firmą-'

„GALANTERJA “
w ł a s n o ś ć  J S L i t U B C O W f E J
poleca po cenach najniższych wszelkie 
tow ary  w chodzące w :zakres galan terji

KRO NIKA
LUTY.

24 Niedziela: Macieja ap..
25 Poniedz.: Feliksa III
26 W torek: Aleksandra
27 środa: Juljana, Gabrj.
28 Czwartek: Romana opata

M ARZEC
1 Piątek: Albina b. i m. .
2 Sobota: Pawła męcz.
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P IE R ŚC IO N K I ZA R ĘC ZY N O W E. — 
-rączki ślubne, Zegarki szwajcar­

skie, zegary z dzwonowym głosem, 
wyroby ze srebra i platery, nagrody 
sportowe, sprzedaje po znacznie zniżo­
nych cenach JÓZEF CYANKIE- 

*CZ, KRAKÓW, SŁAWKOWSKA 1 
telefon 15-651.

Kupuje złoto, srebro, brylanty. Wy­
kupuje kartk i zastawnicze i płaci na j ­
wyższą wartość.

 o ;o :° —1—

Czif wiecie, ...
... że główny oskarżony w procesie 

o katastrofę krzeszowicką dyżurny 
ruchu Nieć m a dziwne zaufanie do 
obrońców żydów? Najpierw bronił 
go adw. Markowicz a  następnie jego 
współwyznawca adw. Goldblatt?

... że oszustwa żyda Stawiskiego 
po przeprowadzeniu ostatecznych do­
chodzeń osiągnęły zawrotną cyfrę 259 
miljonów franków?

... że b. dyrektor Żyrardowa Moj­
żesz Cohn chce wyjechać z Polski 
spowodu.... silnych mrozów?

... że liczba bezrobotnych szewców 
na terenie Polski wynosi przeszło 80 
tysięcy? Że organizacje zawodowe 
wysunęły postulat ograniczenia, lub 
zakazania przywozu obuwia zagrania 
cznego do Polski?
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Żydzi to kłamcy i pijawki krwiożercze.
Żaden naród chciwszy i mżciwszy nie tył

dotąd pod sloAcem, niż ten, który uważa
siebie za naród wybrany*1. M. LUTER

... że ludność Bułgar ji wynosi we­
dług ostatniego spisu ludności 
6,081.049 osób? Że stolica Sof ja  liczy 
330 tys. mieszkańców?

... że amerykański proces rzeko­
mego mordercy syna Lindberga — 
Hauptm anna kosztuje dotąd przeszło 
mil jon dolarów?

 o: q : o-----

Czemu to przypisać?

Nowi apostołowie.

Żydzi rzucają petardy.

Sjrok n  i:

-:ooo=-

Rozwiązanie organizacji żyd. 
w Wilnie.

Z polecenia starosty  grodzkiego w 
Wilnie zamknięty został oddział 
stew. żydowskiego „Agroid". Równo 
cześnie opieczętowano lokal i ak ta 
stowarzyszenia. Zamknięcie towa­
rzystw a nastąpiło naskutek szkodli­
wej działalności te j organizacji.

 o:Q:o-----

P r i w j  p i a s ą  ż y d o w s k ą

„Stuprocentowi polacy t f

rabin Lewin,gSchorr i Thon ■ • •«.B

Rzecz charakterystyczna: książka 
Axela Munthe pt. „Księga z San Mi- 
chele“ kosztuje wszędzie nawet w 
Warszawie 15 zł, a w Kfakowie w 
Księgarni Nowoczesnej (żydowska)... 
13 zł. Inne księgarnie sprzedają to 
dzieło po 15 zł, a tylko jedna jest 
„wybrana"...

Nie możemy się oburzać na taniość, 
ale w arto się zastanowić dlaczego 
żydowska księgarnia ma cenę o 2 zł, 
niższą, od ceny ogólnej? Jest to  wiel 
kim ciosem dla księgarń chrześcijań­
skich, które otrzym ują z drukarń 
wyznaczoną cenę i do niej się stosu­
ją  bo wszyscy nabywcy ( a  je st ich 
b. mało) płyną do niewiadomego źró­
dła „taniości", podczas, gdy inne sto­
ją  puste.

Kto wie co to za interes?
 o: q : o-----

Zastanawiając się nad głosowa­
niem w sprawie budżetu państwowe­
go w Sejmie — „Nasz Przegląd" 
twierdzi, że rząd uważa za niepatrjo- 
tę tego, który występuje przeciw 
budżetowi. Ten patrjotyzm  ma swe 
uzasadnienie i w stosunku do ży­

dów:
— Jeśli w grę wchodzą żydzi, 

to  indygienat stuprocentowego 
Polaka zdobył sobie jedynie ra ­
bin Lewin z „Agudy", gdyż gło­
sował on za budżetem podczas 
gdy rabin Schorr stracił już nie­
co ze swej dotychczasowej stu- 
procentowości z racji organizo­
wania zbiórki pieniężnej zagrani­
cą, co wprawdzie ze stanowiska

 o: o:

„Ani słowa o żydach»

• • •

Na Polesiu pojawili się sekciarze, 
którzy głoszą, że są przysłani przez 
proroka E ljasza dla przygotowania 
ludności na  przyjście Mesjasza, przy- 
czem wzywają ludność do przestrze- 
o-ania.... szabasu (!!) i 10 przyka­
zań. Sekta ta  nosi nazwę „Religijnych 
Syjonistów". Pojawienie się tych no­
wych apostołów na Polesiu, dzielm- 

' cy upatrzonej przez żydów na swoją 
dzielnicę, jest chyba niczem innem, 
jak  wysłaniem apostołów żydowstwa, 
którzy m ają przygotować grunt na  
przyjście.... Izraela. ,

Posłannictwo tych „apostołów" jest 
aż nadto wyraźne.

:0:c

W czasie przemówienia w Sejmie 
wygłosił mowę poseł żydowski Ros- 
m arin; w końcowym ustępie żalił się 
na socjalistów:

— Gdy po żydożerczem prze­
mówieniu mówcy klubu narodo­
wego, zabrał głos reprezentant 
P. P. S. bezpośrednio po nim, by 
liśmy przekonani, że w przemó­
wieniu tego mówcy znajdzie się 
się choćby jedno zdanie odgra­
dzające się od tendencyj antyse­
mickich stronnictwa, odmawiają­
cego praw do życia żydom. Nie­
stety. I  pod tym względem do­
znaliśmy zawodu. Wszystko tam  
było, tylko ani s.owa o żydach 
i ich prawach.

Czujemy się dość silni, aby nie 
upaść na duchu, by, jak to nie­
raz zdarzyło się w tysiącleciach 
naszego istnienia, przetrwać 
wszelkie ataki i prześladowania.

Walkę o nasze prawo do życia 
o możliwość istnienia i rozwoju, 
nie zaprzestaniemy, lecz wspar­
ci o siłę i zaufanie 3 i pół miljo- 
nowej ludności żydowskiej, z ca­
łą energją i poświęceniem nadal 
prowadzić będziemy. —

Oto stosunek żydów do socjaliz­
mu. „Tylko ani słowa o żydach"....
P. Rosmarin czuje żal, że socjaliści 
nie bronili żydów. Czy się pomylił?...

Znów żyd. s z a j k a  przemytników
Warszawa (—) Związek komuni­

styczny (żydowski) w Warszawie na 
rzucił jednemu z fryzjerów żydow­
skich pomocnika komunistę. Kiedy 
właściciel zakłady proponowanego 
pracownika nie chciał przyjąć, komu 
niści poczęli go stale teroryzować 
Prawie codziennie urządzano przed 
jego zakładem masówki komunisty­
czne, z których jedna przybrała wię­
ksze rozmiary. Z tłumu żydowskich 
komunistów rzucono do zakładu pe­
tardę, k tó ra  wybuchła i wywołała 
wielki popłoch wśród uczestników.

Na widok policji żydzi rozbiegli się.
 o :o :°—'—

na Slasku.

T r z y d n io w y  proces komunistyczny 
w Łodzi zakończył się skazaniem ży­
dów, z których student Henryk Hay 
otrzym ał 7 la t więzienia, Szyfra Gold 
schlag 4 lata, Wilhelm Oskar Billig 
6 lat, Lejb Wolf Ajzer i M. K antor 
po 4 la ta  każdy i Zelik Epsztein na 
półtora roku więzienia.

Oto elita komunistyczno - żydow­
ska w Polsce!

Katowice (—) Śląsk był, jest i nie­
wiadomo dokąd będzie rajem  dla 
dla przemytników, wśród których 
pierwsze skrzypce g rają  żydzi. Zdaje 
się, że dlatego iż H itler tak  gnębi 
ten naród „wybrany", żydzi z wdzię­
czności propagują niemieckie towa­
ry. Raz woła się: nie kupować nie­
mieckich towTarów, to  znowu pokry- 
jomu sprowadza się i rozsprzedaje, 
a  nawet i przemyca. W Polsce istnie­
je żydowski kom itet antyhitlerowski, 
ale najwięcej odbiorców niemieckie­
go towaru to — żydzi.

Mniejsza z tem, że żydzi stosują 
laką taktykę. Możemy się z tego cie­
szyć, jak  dziś cieszą się hitlerowcy. 
Ale my Polacy musimy zwrocie u- 
wagę na to, że żydzi zalewają nasz 
k ra j towarem przemycanym z Nie­
miec, okradają w ten sposób skarb 
państw a i stw arzają niemożliwe do

>aryż (—) Dziennik francuski „Le 
Journal" zamieścił artykuł na tem at 
skargi Jakóba hr. Potockiego prze­
ciw H. Rosembergowi. Żądaniu Pol­
ski o wydanie Rosemberga nie mogła 
F rancja uczynić zadość, bo Rosem­
berg uzyskał obywatelstwo francu­
skie i będzie odpowiadał przed są­
dem francuskim.

Należy przypomnieć, że Rosemberg 
zarządzał m ajątkiem  Potockiego 
przez la t 10 i że w tym  czasie zdefrau 
dow;ał przeszło 50 miljonów złotych, 
które przejął dla siebie. Defraudacja 
wyszła na jaw, kiedy Rosemberg w 
imieniu Potockiego subskrybował na

Żydówka wydaje pismo 
komunistyczne.

bilansu płatniczego Polski nie 
jest wszak czynem antypatrjoty- 
cznym. A cóż dopiero począć z 
rabinem Thonem. —

Mamy dosyć tych patrjotów  i ży­
dowskich „stuprocenowych Pola­
ków". Ci „stuprocentowcy" — mają 
w sobie więcej niż sto proc. — ży­
dowskości. Polska nie może polegać 
na „patrjotyźmie" różnych Thonów, 
Schorrów, Lewinów i rabinów, tem- 
bardziej, że żydzi postanowili... 
wstrzymać się od głosowania nad 
budżetem. Nie powiedzą tak  i nie! 
Tylko po żydowsku, na sto procent, 

na swoją „patrjotyczną" „polską" 
taktykę.

W Bydgoszczy odbył się proces 
przeciw niejakiemu Wł. Mroczkow­
skiemu oskarżonemu o działalność ko 
munistyczną. Rozprawa wykazała, że 
„wydawał" on pismo komunistyczne 
pn. „Ze świata", którego redaktorką 
była niejaka Grocholska żydówka, 
kórej właściwe nazwisko brzmi mniej 
poetycznie Bram. Otrzymywała ona 
pieniądze z partji komunistycznej i 
redagowała swe pismo blisko pół ro­
ku propagując bolszewizm i nie k ry ­
jąc swego entuzjazmu dla Sowietów.

Po zeznaniach Mroczkowskiego 
Bram aresztowano, jak również i Dit- 
tmanna, który pismo drukował.

Ci sami ludzie.
- o : q : o -

Mi M n  s ta n y  ca U r n o m  
wlezienie.

Przed sądem w Budapeszcie zo­
stał skazany na bezterminowe wię­
zienie były komisarz ludowy w wę­
gierskim rządzie komunistycznym 
Bela Kuhn. (Rakossy). Wyrok pozo­
staje w związku z wielkim procesem 
komunistycznym, jaki został przepro 
wadzony w Budapeszcie, przeciw ko­
munistom, którzy drogą rewolucji tuż 
po wojnie światowej zdobyli na krót­
ko władzę.

-o :o :o——

100 uwięzionych żydów 
rozpoczęło strajk głodowy.

zwalczenia metody konkurencyjne dla 
kupiectwa polskiego, które sprzedaje 
tow ar legalny, płaci podatki i w do­
datku nie jest popierane przez spo­
łeczeństwo.

Dlatego wr imię dobra państwa i 
narodu polskiego, władze powinny e- 
nergicznie zwalczać przemyt ży­
dowski przez konfiskaty majątków i 
odebranie praw obywatelskich tym, 
którzy ten proceder uprawiają.

Oto ostatniemi czasy straż grani­
czna na Górnym Śląsku wytropiła 
szajkę przemytników, którzy przemy 
cali z Niemiec drogocenne tow ary i 
zapalniczki. Aresztowano ośmiu prze­
mytników na których czele stali ży­
dzi Ab ram Zelkowitz z Katowic 1 Ja- 
kób Szeps z Będzina.

Wszystkie afery przemytnicze są 
dziełem żydów, tych samych, którzy 
walczą z „hiflerją".

W więzieniu Akko w Palestynie 
przebywa 100 żydów podejrzanych o 
nielegalną imigrację do Palestyny- ' 
Wszyscy żydzi rozpoczęli w tych 
dniach stra jk  głodowy, domagając 
się od sądu rozstrzygnięcia swej 
sprawy. Podobno wśród więźniów 
znajdują się tacy, którzy przebywa­
ją  w więzieniu od kilku miesęcy. U- 
więzieni sądzą, że w ten sposób zmu­
szą rząd palestyński do zajęcia się 
ich losem.

Jesteśm y ciekawi, jak  ci „bohate- 
rzy“ będą kontynuować rozpoczęty i 
tak  niebezpieczny stra jk?

-0 :0 :0-

Nowy rząd sowiecki.
Centralny komitet wykonawczy 

Z. S. R. R. dokonał wyboru nowego 
prezydjum, do którego wszedł S ta­
lin. N a prezesów C. K. W. Z. S. R. R. 
obrano 7 przedstawicieli republik so­
wieckich z Kalininem na czele. W rzą 
dzie nie zaszły żadne zmiany. Premje­
rem został Mołotow. Komisarzem 
spraw zagr. żyd Litwinow, a komisa­
rzem spraw. wewn. żyd Jagoda. Ży­
dzi zatrzymali dwa najważniejsze re­
sorty politykę zagraniczną i wewnę­
trzną. Czy wobec w zrastającej opo­
zycji żydowskiej z Kamieniewem i 
Trockim nie jest to  niebezpieczne — 
okaże przyszłość.

-0 :0 :0 -----

PROCES O DEFRAUDACJĘ 50 MILJONÓW ZŁOTYCH.
pożyczkę narodową tylko 25 tys. zł. 
Hr. Potocki polecił wpłacić pół mil-
jona zł, ale wtedy przekonał się, że 
wszystkie pieniądze w bankach fran­
cuskich zostały już przez Rosember­
ga podjęte.

W testamencie polecił wykonaw­
com ścigać Rosemberga i pociągnąć 
go do odpowiedzialności. W niedłu­
gim czasie odbędzie się w Paryżu 
proces, na którym  będzie rozważana 
sprawa defraudacji żyda Rosember- 
Fa-

Rozprawa budzi zrozumiałe zain­
teresowanie.

Na bulw arach w Paryżu wszy­
stkie midinetki 

Chrupią chciwie z rozkoszą pol­
sk ie  Antonetki"

Bo pierniki ,te mają prócz in­
nych tę cnotę 

Ze Ojczyzną ich Kraków
Sławkowska ROTHE

1U KRAJU
8 0 0  TYS. ZŁ. które były pierwo­

tnie przeznaczone na Challenge bęóa 
użyte na rozwój lotnictwa i szybo­
wnictwa polskiego.



*  KOŁACH RZ^DOWYCN pow- 
stał projekt nowych podatków: 10 
w * .  od opłat stemplowych i 15 proc. 
0(1 spadków' i darowizn.

W śBóD POLSKICH MARJAWI 
, Pł nastąpił wielki rozłam, który 

a°prowadził do likwidacji wielu pla- 
marjawityzmu. „Arcybiskup" 

■ °̂xvaiski wywozi z Płocka kosztow­
ności,

», WOLNOMYŚLICIEL" ogłosił 
urs na hymn. W skład jury  we- 
„znani" profesorowie uniwersy-

Z czego sg niezadowoleni żydzi w Łodzi ?
STRACONE ZŁUDZENIA. — SKREŚLENIE SUBSYDJÓW DLA ŻYDOWSKICH ORGANIZACYJ. — DE­

MONSTRACJE ŻYDOWSKIE. — NARESZCIE!......
Łódź (—) Od czasu wielkiej klęski dla szkoły Melena (!). Wnioski oczy-

konk
szli

t-L i.... członek Akademji Literatu- 
Winc. Rzymowski.

W ŻYD. DOMU w Wilnie niezna­
ni 3prawcy wybih szyby.

POD SKLEPEM HELLERA w 
Wilnie wybuchła petarda, której wy­
buchł spowodował wybicie szyb.

MASZYNISTA POCIĄGU osobo- 
wego Jezierski wypadł w Poznaniu 
2 Pociągu p o n o s ić  śmierć na miej­
scu.

POD CHOJNICAMI pociąg roz- 
^ n p a ł  kolejarza Lemańezyka. 

ś m ie r ć  POD KOLAMI samocho- 
óężarowego znalazła 7-letnia cór- 
kupca Chęcińskiego w Bydgosz-

W WIĘCBORKU uległa zaczadze­
niu cała rodzina składająca się z 7 
° s°b. Troje dzieci uległo zatruciu.

Ha  św iecie

KR/^Ż4 POGŁOSKI, że Goering 
aosać zamianowany wicekancle- 

r2ę,m i zastępcą Hitlera z dniem 1
niarca.

W MEKLEMBURGII spłonęło dzie 
"jko, które podczas nieobecności ro- 
^siców zapaliło na sobie ubranie.

ĘRNEST LUBITSCH jako „wscho 
WU żyd" został pozbawiony obywa- 
tetetwa niemieckiego.

2* LUTEGO przybywa do Londy- 
kanclerz Schuschnigg na naradę 

Z ^ dem angielskim.
W WIEDNIU przyszło do krw a­

wych demonstracyj komunistycz- 
Y? czasie których zginął jeden 

ootnik i zostało rannych dwóch po-
nnjantów.

NA U N J I  TJRALSKIEJ w  Sowie- 
wydarzyła się katastrofa  kolejo- 
w której zginęło 9 osób. 

.AMERYKA przeznaczyła 38 miljo- 
n°w dolarów na rozbudowę floty.

^łORDEECA SYNKA LINDBER- 
J  * Hauptmann został skazany na 

śmierci.
^ W YAMAIYAGA (Japonja) wy- 

uchl pożar w fabryce samolotów, 
i zP* urządzenie fabryczne

Jlf1 gotowych motorów.
— o:0:o-----

jaką żydostwo Łodzi poniosło w wy 
borach do rady miejskiej, spadają 
na nie dalsze ciosy. Przedewszyst- 
kiem skończyło się panowanie żydów' 
w magistracie. Za rządów żydowsko- 
socjalistyeznych żydzi zajęli prawie 
wszystkie najważniejsze stanowiska 
w samorządzie. Samorządzili też czy­
sto po żydowsku. Aż tu  nastąpił od­
ruch polskiego społeczeństwa i unie­
szkodliwienie samowoli żydowskiej.

W obecnej radzie miej. dawna wię­
kszość żydowska jest (nareszcie!) 
mniejszością. Polacy na żądania ży­
dowskie odpowiadają negatywnie i 
walczą z nimi do ostatka. Żydzi są 
z tego bardzo niezadowoleni. Nieza­
dowolenie to wzrosło ostatniemi cza­
sy przy uchwalaniu budżetu, w któ­
rym subwencje dla żydów nie były... 
dostateczne. Podobno w projekcie ko­
misarza rządu znajdowała się pozy­
cja 16.850 zł dla instytucyj żydow­
skich. Ta suma wydała się żydom za 
mała.

„Nie wnikając w poszczególne po- 
zycje preliminarza budżetowego — 
pisała prasa żydowska — musimy je­
dnak zwrócić uwagę na fakt, że z 
sumy przeszło miljona złotych sub- 
wencyj, dla wszelkiego rodzaju or- 
ganizacyj i instytucyj żydowskich 
przeznaczono aż.... 16.850 zł. Jeśli 
zważymy, że ludność żydowska Ło­
dzi stanowi blisko 35 proc. ogółu 
mieszkańców, to  wówczas zrozumie­
my, jak poprostu śmiesznem jest wy­
znaczenie dla te j ludności 1 i pół 
proc. ogólnych subwencyj".

16.850 zł było dla żydów „miesznie" 
małą sumą. Tymczasem.... rada 

miejska na ostatniem zebraniu wię­
kszością sprzeciwiła się nawet temu 
wnioskowi komisarza i żydzi nie o- 
trzymali nawet tych 16 tysięcy.

Narzekali na „śmiesznie" małą su­
mę 16 tysięcy, nie otrzymali je j zu­
pełnie. I słusznie!... Nawet i w tym  
wypadku złudzenia prysły.

Radni żydowscy apelowali do po­
czucia sprawiedliwości, ale nadarem­
nie. Pozycje na żydowskie instytucje 
skreślono. Żydowskie żądania przy­
najmniej raz nie zostały spełnione.

Radni żydowscy musieli jednak za­
demonstrować swoje przekonania i 
postawili dwa wnioski o wstawienie 
do budżetu sumy 15.000 zł dla szko­
ły żydowskiej Borochowa i 20.000 zł

wiście upadły, ale żydzi „dali znać 
światu, że żyją".

P rasa  żydowska uderzyła ua a- 
larm spowodu skreślenia subsydjów 
dla żydów, domagając się nawet roz­
wiązania rady i nieuznania wyboru

prezydenta Łodzi (śmieszne żądanie).
My możemy powiedzieć: nareszcie 

przyszedł koniec i na żydów. Bez-, 
czelność żydowska w Łodzi została 
ukrócona. Nareszcie! Może potem 
przyjdzie kolej i na całą Polskę! 
Przyjdzie napewno!

Praca inż. Karpa.
Leży przed nami mapka parceli 

wykonanej przez żyda, inżyniera Kar 
pa. N a pierwszy rzut oka stw ier­
dzamy, że p. Karp musiał niedawno 
przypłynąć do Polski, bo w kilku za­
ledwie shematowych wyrazach ja- 
kienu objaśnił swą pracę spotykamy 
kilka rażących błędów ortograficz­
nych. Czytamy więc: „ c z ą s t k i
N r .  5 z p o c h o d z ą c  ej z 
p o s e s j  i.... w Modrzejowie pw. 
B e n d z i n  o o b r z a r z  e“. 
Widocznie p. Karp pisząc o Będzinie 
myślał o Berlinie, zaś obszar odmie­
niał od obrzeżania. Mniejsza z tem

Z ZAKOPANEGO.

gdzie uczył się pisać po polsku, ale 
ważniejsze, gdzie studjował i otrzy­
mał dyplom, bo laik, człowiek nie ma 
jący nic ale to  nic wspólnego z 
miernictwem widzi braki w wykona­
niu. Jak  się poinformowaliśmy, plan 
ten nie został przyjęty przez kompe­
tentne czynniki, ale chłop, nędzarz 
Polak panu inżynierowi za plan za­
płacił. Ażeby na przyszłość uniknąć 
tego rodzaju historji władze winne 
zainteresować się tą  sprawą. Dla nas 
jest to  nauka, że do żyda chodzić się 
nie opłaca.

——o:0:o-----

P. Henryk B. Kuminek zamieszcza 
oryginalną korespondencję z Zako­
panego w „Dzienniku Bydgoskim". 

I Oto co dziś jest „okrasą" Zakopane­
go:

„Jest okazja, aby obserwować kraj 
obraz nabierający z kilometra na ki­
lometr coraz plastyczniejszych kształ 
tów, no i ludzi. Ludzi, jak ludzi, ale 
w każdym razie żydów. Patrzę na to 
egzotyczne jeszcze dla nas na szczę­
ście dziwowisko i trenuję optycznie 
na Zakopane. Bo to, jak słyszę i jak 
Mię wkrótce przekonywuje, też zie­
mia obiecana narodu wybranego, ży ­
dzi stosunkowo m ają najwięcej pie­
niędzy, a co najważniejsze, wiedzą 
co jest naprawdę dobre, zdrowe i 
przyjemne.

A więc żydzi. Zalew. Powódź. Po­
top. Albo, że je st śnieg, to lawina. 
Wszędzie żargon. Wiele pensjonat©-” 
jest tylko dla żydów — „koszerna

kuchnia". Pchają się wszędzie. Po­
pularny Karpowicz, inaczej w skró­
cie Karpiem zwany, przypomina ra ­
czej szczupaka po żydowsku. Całe 

szczęście, że w Zakopanem jest tyle 
świeżego powietrza. Przynajm niej po 
stronnych zapachów nie czuć.

Jeśli chodzi o gości aryjskich, to 
w tym  roku Poznańskie i Pomorze 
górą. Naprawdę. Dancing u Trzaski, 
od którego żydzi naogół stronią, 

przypomina lokale poznańskie. Zna­
lazłem się w pensjonacie, w którym 
liczebnie przeważająco i bardzo miło 
reprezentowane są zachodnie dzielni­
ce. Znalazłem się zresztą zupełnie 
przypadkowo, bo aki pensjonat nie 
jest wyjątkiem. Pomorze i Poznań 
ruszyły na podbój gór. Może w ten 
sposób da się zlikwidować macha- 
bejską hegemonję. A to jest konie­
czne.

DUCH ŻYDOWSKI -  TO REWOLUCYJNY 
RUCH DYNAMIKI.

. .Tendencja rdzennych narodów — 
iro*'°Wan*a s*ę wyłącznie swojemi 

d e s a m i — nie je st cierpianą przez 
T^°żytnicze żydostwo żyjące w dja- 
f^ rz e  w ustawicznej opozycji do 
^ększości i przeniknięte ideą oba- 

W**6 takiego układu od najdawniej- 
ęte*?1 czasów, co podkreślają proro- 
a 1 Uczeni od zarania ich dziejów 
WftC2einu dają wyraz oficjalni kiero- 

T w czasach dzisiejszych.
sŁujt ”Di niviim“ P^326 d r- Eisen‘ 
ośrod,- "Zapominano częstokroć, że w 
sboł światopoglądu proroka stoi 
pte ^ h a  rzeczywistość Izraela a  roz 
J^tyywarie międzynarodowe poglądy 
hn sw° je znaczenie... brakuje
zraelfl iem centralnej figury — I-

* * £  SP o i S y 1 ” CWOl’1CyineB°
ty c W 16 Wykładów dr. T. Herzla — 

° nie może zrzec się dążeń 
^ywrotowych, _  jedyni© manewr 
J^ftyczny dopuszcza możliwość chwi 
stan ^P rzestan ia  walki z „racją 
dli ^  J^nrodu, wśród którego osie- 
W  , kiedy ma na celu zmianę u- 

któryby pozwolił ży- 
owi żydowskiemu na przeniknię- 
do największej ilości komórek 
Wszystkich dziedzinach życia, 

hin**, ^ ę k sz a  zmiana, tem większa 
■ osc opanowania tych dziedzin 

ostwo. (Protokoły).
1927 r. mówił Nachum Sokołów

ppj, . tycn cc
żydostwo. (Protokoły).

W 1927 r. mówił Nachum Sc
dow^tn&ref ie w Bazyleii: ..naród źy- 

Zgłosił wyraźnie i uroczyście

swoje prawo do kraju  Izraela. Po 
dwutysiącłetnim milczeniu kwestja 
żydoska — to zarzewie dążeń wolno­
ściowych wstąpiła na drogę własnej, 
niezależnej polityki" (Kongreszei- 

tung 1927 — Eróffnungssitzung); 
J. Grinbaum zaś na posiedzeniu ra ­
dy syjonistycznej w 1927 r. powia­
da: „życie pędzi żydów do rewolucji 
lub do syjonizmu albo do obu ra ­
zem, my musimy przebudować świat 
albo stworzyć samodzielne życie 
wolne". (Zionistische B latter 1927).

„Nasz Przegląd" w 1925 r. druko­
wał „Kierz płomienny" S. Wagmana
— gdzie tenże powiada: „i wiją się 
płomienne pnącze po oplotach wszy­
stkich krajów  i szkarłatne łopoczą 
sztandary nad wezgłowiem wszyst­
kich narodów; i syczy i buzuje pieśń 
odnowy; — to  ogień twój... płomien­
ny krzu.... podkładany pod lamusy
— my — podpalacze starego ładu, 
odkąd nieugaszony płomienny krzu... 
gorejesz żagwią protestu, głownią 
buntu, wrzątkiem wiecznego roko­
szu".

Dr. O. Thon pisał w „Hajncie" w 
1926 r.: „jeżeli bolszewizm ma trw a­
ły wpływ na część młodzieży żydow­
skiej, to  pochodzi stąd, że duch re­
wolucyjny jest u nas żywszy aniżeli 
u innych Darodów, jesteśmy naro­
dem raczej dynamiki niżeli statyki; 
żywiołem naszym jest ruch a nie s ta ­
nie — nasz cel ostateczny je st dale­
ki.... myśmy nie ustalili żadnego te r­

minu; — pragniemy iść do czasów 
Mesjasza... do przyszłości świata... a 
data ta  — nie jest określona w ża­
dnym kalendarzu".

T. Herze! mówił na wykładach 
swoich w 1897 r . : „my jesteśmy źró­
dłem wszechobejmującego, — my 
mamy na usługach ludzi wszelkich 
poglądów i zasad.... socjalistów, mo­
narchistów, komunistów, nihilistów;
— demagogów, karjerowiczów, idea­
listów — których zaprzęgnęliśmy do 
pracy (protokół 9) i trzeba by prze­
mysł wyssał ze ziemi pracę i kapi­
tały —. by przez spekulacje wszy­
stkie pieniądze całego świata były

nam oddane, — by goje zeszli do sze­
regów proletarjatu" (protokół 6).

Tysiące la t ciągnie się walka na­
rodu Izraela o wszechwładzę, która 
była obiecaną Abrahamowi, a wydar­
tą  została przez krzyż — mówił ra ­
bin Reichhorn w 1869 r. w Pradze — 
od wieków pracowali synowie Izrae­
la by utorować sobie drogę do wła­
dzy  dobiegamy kresu...; w godzi­
nę oznaczoną rozpętamy rewolucje, 
które rujnując klasy chrześcijańskie
— ujarzm ią wszystkich chrześcijan".

„Duch żydowski podbił świat —
powiada Moritz Kohn — na wiele 
la t przed wielką wojną; nie mamy 
potrzeby ukrywać z pokorą, że posia 
damy przyobiecaną nam władzę; — 
żaden wyraz.... którego nie życzymy 
sobie.... nie dostanie się do publiczno 
ści, — żadna myśl... nam nie miła... 
nie dojdzie do koła wykształconych".

Idelson dając charakterystykę Ka­
rola M arksa — tak określił dążenia 
żydowskie: „do świata nowych form

przychodzi żyd jako „tabula rasa"
— bez wrażeń, bez iluzji, któreby za­
słaniały jego twierdzenia; przycho­
dzi niczem nie powstrzymany jako 
chłodny analityk wszystkiego, k ro ­
czy jak  gdyby po przedmiotach, któ­
re różniczkuje przy pomocy przygo­
towanej z góry miarki; — odrzuca 
bez żalu... bezwzględnie... ostatecznie
— niezależnie od tradycji, — gdy 
człowiek — tkwiący w społeczeństwie 
przyjm uje je w zmienionym stopniu
— ulegając starym  przyzwyczaje­
niom... pozostałym z przeszłości. Je­
dynie nienawiść do dawnego stanu

'pozostała u żyda z przeszłości, i  gdy 
tępi mieszczaństwo, czy szlachtę nie 
troszczy się o tę  wyższą kulturę, któ 
rych wyrazicielami były te  warstwy. 
We wszystkich rewolucjach typ  ży­
dowski bierze udział i stanowi duszę 
tego ruchu — do takich należał Ka­

rol Marks". (Rozświet z 9. XII. 
923 r.).

Dążenie żydostwa do wywracania 
układu, stosunków u otoczenia — z 
punktu widzenia ich interesów — 
potęguje obojętność względem tego 
otoczenia ; uważają go bowiem za 
mierzwę, za nawóz pod dalszy swój 
byt.

Jeden z młodych rabinów powie­
dział we Lwowie w 1912 r. na kon­
gresie: „cywilizacja i postęp naro­
dów chrześcijańskich tworzą potężne 
wały broniące żydów i popierające 
urzeczywistnienie ich planów; — ży­
dzi wezmą wszystko w swoje ręce; 
stan  sędziowski, lekanski, admini­
strację musimy uzyskać... posady 
muszą być żydowskie". L. K.
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Ruch spółozielezy i  pow.
Przemyśl, w lutym 1935 r.

We wszystkich niemal środowi­
skach w kraju  posiadamy własne -— 
że tak  powiem — „stacje obserwa­
cyjne" obsługiwane przez dzielnych 
pionierów antyjudaizmu, których 
czuły seismograf serdeczny notuje z 
wielką skrupulatnością każdy, n a j­
drobniejszy nawet, odruch samoobro 
nny wśród społeczeństwa polskiego.

Otóż ci nasi „obserwatorzy" sy­
gnalizują nam obecnie coraz częściej 
pocieszające wieści o rozpoczęciu — 
tu  i ówdzie — skutecznej akcji od- 
żydzeniowej.

I, zdaje się, że nie są to żadne „fa­
ta  morgana" — jakie niejednokrot­
nie łudziły utrudzonych farysów na­
szej idei wśród skalistej polskiej pu­
styni, — lecz rzeczywiste symptomy 
•Wielkiego Ruchu, który niewątpliwie 
zadecyduje o przyszłości gospodar­
czej kraju.

Oto co pisze na ten właśnie tem at 
„Gazeta W arszawska" w artykule 
p t . : „Spółdzielczość a żydzi":

„Znamiennym objawem w obecnej 
działalności społeczeństwa, mającej 
na celu uniezależnienie się od żydów, 
jest pęd do spółdzielczości. Mimo tru  
dności gospodarczych, powstaje sze 
reg spółdzielni, przedewszystkiem 
spożywczych, zwłaszcza po wsiach i 
to  przy pomocy bezrobotnych synów 
włościańskich, którzy pokończyli na­
wet szkoły średnie. Młodzieniec, co 
niedawno jeszcze marzył, żeby zostać 
urzędnikiem, widząc, że urzędników 
jest za wiele, s ta ra  się o to, by zo­
stać kierownikiem spółdzielni spoży­
wczej, lub założyć sklep własny".

Otóż to  właśnie!... Święta prawda! 
Identyczne zjawisko obserwuję wła­
śnie u nas, na terenie powiatu prze­
myskiego : Równocześnie bowiem z 
„cudownem wskrzeszeniem" tut. 

„Składnicy K. R.“ (który to fak t na­
wrócił na drogę czynu wielu niedo­
wiarków sprawy odżydzenia) zaczę­
to na gwałt reorganizować mniejsze 
spółdzielnie wiejskie — które ledwie 
już dychały na żydowskim „chlebie" 
— i zakładać nowe, jak w Orłach, 
Wacławicach, Kosienicach, Orzechów 
caeh i in.

Na czele większości tych placówek 
stanęły młode i zdolne siły kierowni­

cze, przysposobione fachowo przy 
boku samej „Składnicy" — a rekru­
tujące się właśnie z pośród wykształ­
conej młodzieży wiejskiej.

Jest w tern wszystkiem niewątpli­
wie duża zasługa ruchliwego tut. 
OTR, które dało inicjatywę i w spar­
cie materjalne, ale jest także i dobra 
wolą budzącego się z letargu społe­
czeństwa.

Nie trzeba się zbytnio rozwodzić, 
że wobec takiego stanu rzeczy wpły­
wy żydowskie na tu t. terenie mogłyby 
być w krótkim czasie zatamowane 
zupełnie.... gdyby tylko zreorganizo­
wane i świeżo założone spółdzielnie - 
dorosły do miary nałożonych na się 
zadania. A.yw tem sęk właśnie! Do­
tychczas bowiem," nomimo sprzyjają­
cych warunków, nie wszystkie dzia­
ła ją  idealnie. Tu i ówdzie są jeszcze 
grube niekonsekwencje. Np. wiele to ­
warów, których nie można nabyć w 
Składnicy, kupuje się bez skrupułów 
u żyda, — jakby nie było już innego

(Korespondencja w łasna).
c h rz e śc ija ń s k ie g o  sk lep u . D zięk i B o ­
g u , ta k  źle je szcze  n ie  je s t !  Z g a la n ­
t e r i ą  m a m y  so lid n e  f irm y : „ I ry s " ,  
Jan  T re łla  i in . z p r z y b o r a m i ' szk . i 
k a n c . Andrzej W o lan in  i Z y g m u n t 
K o c h m a ń sk i, z w ik tu a ła m i —  n a  w y ­
p a d e k  b r a k u  w  S k ła d n ic y  —  „K on- 
k a re n c ja "  (p . M a to u sz )  i t .  d. co 
w sz y s tk o  zna leźć  n o ż n a  z a  25 g r . w  
d o sk o n a ły m  „ In fo rm a to rz e  P o lsk im  
m . P rz e m y ś la " . N ie k tó re  sk le p y  s p ro  
w a d z a ją  w iele  o w a ró w  z za p a rsz y w io  
n e g o  do o s ta te c z n y c h  g ra n ic  R a d y m ­
n a , bo... ta m  b liże j o k w a d ra n s  ja z ­
dy  (!!). To nie a rg u m e n t  pp . K ie ro ­
w n icy ! G d y b y  w  W a sz y c h  w io sk ach , 
ro z rz u c o n y c h  n ie ra z  n a  p rz e s rz e n i 
k ilk u  km , k a ż d v  z k lie n tó w  p oszed ł 

■ Waszym śladem i kupował tam, 
gd z ie  mu w y g o d n ie j, to  z p ew n o śc ią  
s tra c il ib y śc ie  po łow ę z a ro b k u . T a k  

s ię  n ie  godzi. Albo ro b im y  coś, a lb o
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n ic ! P rz y jm ijc ie  do w iadom ośc i, że 
ce lem  n in ie jsz e g o  a r ty k u łu , n a  p o ­
c z ą tk u  k tó re g o  s tw ie rd z iliśm y , z n ie ­
k ła m a n y m  e n tu z ja z m e m  w z m a g a n ie  
się  ru c h u  spó łdzie lczego  i wyraziliś­
m y  w ia rę  w  je g o  epokow e znaczen ie , 
— je s t  udz ie len ie  W a m  z a c h ę ty  i d o ­
b ry c h  ra d , a b y  ja k n a jb a rd z ie j  p rz y ­
b liżyć  chw ilę  n a sz e g o  w sp ó ln eg o  i 
w ie lk ieg o  .Z w ycięstw a. A więc od dziś 
z ry w a m y  z ż y d o s tw e m  zupełn ie . „N ic  
od  żyda, n ic  do ż y d a  i n ic  przez- ż y ­
d a " !

W  a r ty k u ła c h  n a sz y c h  b ęd z iem y  
p o w ra c a li do  W a s  n ie je d n o k ro tn ie . 
N ie c h a j w ięc n ie  z n a jd z ie  sie a n i j e ­
den  k ie ro w n ik  p o ż y te c z n e j p laców ki, 
k tó re g o  zm u szen i b y lib y śm u  n a p ię t ­
n o w ać  p ub liczne , ia k o  św iad o m eg o  
szkodnika Sprawy.
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Sprzedawcy polskości.
Znana mieszczanka p. L. darowała 

po śmierci męża pasierbowi połowę 
kamienicy z ogrodem. Sama zajmo­
wała dwa pokoje i kuchnię. Najpierw 
zabrano jej jeden pokój i zamienio­
no na sklep żyda Apfela, któremu po 
kilku latach sprzedano darowaną po­
łowę wraz z ofiarodawczynią. N ajza­
możniejsza mieszczanka, po śmierci 
męża zaopatrzona dostatnio a do te­
go zacna i godna szacunku skazana 
jest za swoje dobre serce na stare 
la ta mieszkać kątem u nabywcy ży­
da Apfela. Po roku sprzedano i dru­
gą realność także żydowi Am sterda­
mowi darowaną również przez panią 
L. ojcu pasierba.

W dwu latach przeszły w jednej u- 
licy trzy realności w posiadanie ży­
dowskie t. j. dwie wymienione a trze­
cią sąsiednią sprzedał żydowi fijakro 
wi p. Józef Ocetkiewicz, były kan­
celista sądowy za 15.000 zł, a od sług 
żądał 25.000 zł, którym przepadło 5000

zadatku, ponieważ nie dotrzymały 
terminu kupna. Był bezwzględny. 
Przepadłb najuboższym z najuboż­
szych (sługom) i stracona placówka 
punkt oparcia; została tylko apatja, 
gorycz i żal na dnie serca, żydzi o- 
toczyli p. Ocetkiewicza żelaznym pier 
ścienieni i dokonali swego skrycie i 
podstępnie.

Co roku tracimy coraz więcej pla­
cówek na rzecz żydów!

Któż położy tamę wykupywaniu 
realności w grodach polskich jak  nie 
młodzież nasza wykształcona pełna 
zapału i energji do pracy uczciwej w 
wolnych zawodach, t. j. w przemyśle, 
handlu i rzemiośle.

Nie zniechęcać się, ale iść powol­
nym i pewnym krokiem a dojdzie się 
do celu. Czas najwyższy do objęcia 
placówek na każdem polu.

Tylko do czynu!
Mieszczanin
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Nowa placówka aryjska.
W ostanich dniach bm. została o- 

tw arta  w Tarnowie przy ulicy 'Wało­
wej 4 nowa placówka katolicka pod 
firm ą „Galanterja" własność p. Ja- 
kubcowej.

Sklep „Galanterja", aczkolwiek no- 
wo-założony posiada w wielkim wy­
borze towary galanteryjne, których 
jakość i ceny konkurencyjne dopro­
wadziły go do szybkiego rozwoju.

Właścicielka sklepu p. Jakubcowa, 
to gorliwa Polka - patrjotka, której 
zadaniem jest nieść pomoc swoim 
swoim bliźnim i hasło „swój do swe­
go po swoje".

Nic też dziwnego, że dzięki ener­
gji, roztropności i sumienności p. Ja- 
kupcowej, placówka ta  zdobyła sobie 
w krótkim stosunkowo czasie rozgłos

jednej z najsolidniejszych i najpo­
ważniejszych firm  na terenie m. T ar­
nowa.

Oby społeczeństwo tarnowskie zro­
zumiało, jak wielkie znaczenie po­
siada otwarcie tego prawie jedynego 
czysto - katolickiego działu galante­
ryjnego w Tarnowie i czyniło zakupy 
u swoich.

Nowej a tak  pożytecznej placówce 
życzymy „Szczęść Boże". S. J.

2  Sicsragiiya

Żydzi w Sieradzu.
Miasto nasze należy do bardzo za- 

żydzonych osad. Prawie wszystkie 
ulice są zalane żydostwem. Blisko

100 kamienic i domów należy do „na­
rodu wybranego".

Zażydzenie Sieradza datuje się z 
czasów niewoli. Historyczny zakaz o- 
siedlania się żydów w Sieradzu, prze­
stał obowiązywać pod zaborem.

Jeszcze w roku 1784 było w Sie­
radzu tylko 32 żydów. W 1820 r. 
jest ich iuż .308, a obecnie 3.047.

Cały handel przeszedł w ich ręce. 
i łacówki polskie toną “wprost w mo­
rzu żydowskich sklepów. Jedynym 
sposobem walki z żydami jest boj­
kot gospodarczy, jest hasło „swój 
do swego".

Sieradzanie! realizujcie te hasła a 
zwycięstwo Wasze stanie się faktem 
dokonanym.

SPORT
Na- mistrzostwach F. I. S. w Cze­

chosłowacji Polacy w biegu narciar­
sk im  na 18 kim ponieśli wielką klę­
sk ę  zajmując b. dalekie miejsca. Nasz 
f a w o ry t  Br. Czech zajął 71 miejsce, 
jednak skokami nadrobił stracone 
punkty i w t. zw. kombinacji wysu­
nął się na 9 miejsce.

W skokach otwartych zaw o d n ik  
p o lsk i St. M arusarz odniósł piękny 
sukces zajmując 4 miejsce tuż za 

Norwegami bijąc wszystkich Szwe­
dów, Finłandczyków, Niemców, Cze- 
ciiosłowaków i Austrjaków. Wynik 
Marusarza jest pięknym sukcesem 
Polski.
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Na fundusz prasowy złożyli we 
Francji:
Andrzej Sapin, Chez A. Zuillac a Loi- 
rac 2 f r ,  Stanisław Szydełko, par Be- 
gadon Loirac 1 fr.
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C o  g r a j ą  w  k i n a c h ?

Kino Apollo: BAL W SAVOYU 
(Gitta Alpar)

Kino Sztuka: POJEDYNEK ZE 
ŚMIERCI4

Kino Wanda: Herman Thiming w 
komed]i wiedeńskiej PAN BEZ MIE­
SZKANIA.

Kino Bagatela: „ESKIMO" i ope­
retka Król Walca z udziałem w ar­
szawskich artystów.

Kino Uciecha: SIOSTRA MARTA 
JEST SZPIEGIEM.

Dom Żołnierza: NIE JESTEM A- 
NI.OŁEM (Mae West)

Kino Świt: GUBERNATOR SKAŁ- 
ŁON z Norą Ney

Kino Słonko: KATARZYNA
W IE L K A  (E lżb ieta  Bergner)

TEATR DOMU ŻOŁNIERZA 
Niedz. pop.: POD BIAŁYM KONIEM 
Niedz. wiecz.: MAŁŻEŃSTWO NA
PRÓBĘ.

TEATR IM. SŁOWACKIEGO 
Środa: To więcej niż miłość 
Czwartek: P tak  
P ią tek : Poskromienie Złośnicy 
Sobota: Poskromienie Złośnicy 
Niedz. pop.: Mecz Małżeński 
Niedz. wiecz.: Poskromienie Złośnicy
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ŚWIĘTO OGNIA.

—  Tataleben, co to  jest takiego 
to  “ święto ogn ia"?

— Święto ognia? Zaraz ci powiem. 
Jak  masz w sklepie towaru tylko na 
tysiąc , spalisz się, a wypłacą ci pięć­
dziesiąt tysięcy, to jest prawdziwe 
Święto ognia.
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Zaopatrzona?, w maszyn v do sk ładan ia  sys­
tem u „Łinotype**, najnow sze pośpieszne ro ­
tacyjne m aszyny, w ykonuje wszelkie robo ty  
w zakres d rukarstw a wchodzące starannie 

i punktualnie.
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